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|. Wsestkie „Doniesienia prywateś* 
| | Bkotę o zaręczynach , ślubach, weselach 
| Rabożeńztwach żalobnych, pogrzebzchę 
| Wazelkie nekrologi, opisy uczt i raba% 
|| kprstnych, wszelkie reklamy dla bw 
|| ed | koncertów, weze: 


, czytów 

Pisy skladek, doniesienia e zgubach 
| * malezionych przedmiotach i t 4. 44 3 
| io sentów sd wiereza. 
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i slowach wznioślejszych, przemawiających sil- 
Í niei do rozumu i serca ludzi, jak ogłoszony w 


KAwartalnie 8 „ 80 ,, 
Półrocznie 6 99 60 99 
Rocznie 13 „ 20 ,, 


„Utów. 


| Dopiero potem zaestrzony zmysł analizy, fatal- 
|ne „polityka”, wpływy i złe przykłady postron- 


Uświadczenie posłów szląskich. js polityka", wyiywy i mlo przykady postron- 


Ostatnia sesya sejmu szląskiego upamię- stało się też w tym razie. Ani tygodnia nie 


„Ua się tem, że posłowie polscy i czescy, sta- przetrwało wrażenie wuniosłych słów manife- |i Neue Freie Presse uasmakowały już w recepcie 


|oowiący zawsze mniejszość wskutek niespra- stu eesarskiego i tragicznej katastrofy genew- 
Medliwej, narzuconej przez centralistów ordy- | skiej. Jeżeli zaś w poniedziałsk napomnienie 
dayi wyborczej, opuścili Izbę po długich a cesarskie powtórzy się pod formą mowy trono- 
Uremnych zabiegach o sprawiedliwe uwzglę- | wej, stronnictwa jeszeze wyłączniej, niź ogół, 
dianie przez większość potrzeb ludności pol- | poddadzą ją pod analizę swoich starych uprze- 
kiej į czeskiej. Kiedy posłowie tych narodo- | dzeń, rywalizacyi i ambieyjek. A przeciek rzecz 
Obei opuścili sejm, czyniąc go w ten sposób jtak prosta: mie można sędziwemu  Monarsze 
pełnym, chociaż nie zdekompletowanym, | okazać przywiązsnia w syosób szlachetniejszy, 
wówczas wódz większości niemieckiej pastor jak zaniechaniem rozsadzających państwo walk 
Maaso wygłosił tonem faryzeusza oświadczenie, | narodowościowych, szukaniem drogi miłości i 
elus nbolewań nad „porywczym krokiem“ po- | zgody! 
komitetu 
większość chętnie uczyni wszystko w grani- | wykonawczego prawicy. Trudno przypuścić, aby 


W polskich i czeskich, oraz pełne zapewnień, Dziś odbędzie się konuferencya 


skiej, Ale ponieważ sąd o tem, co w owych | dzienników, powtarzających pomysły radykal. więc 
wąaniach jest uprawnione, a co nie, pozosta | nego organu praskiego, przeszkodziły cdezwa: | wielkich właścicieli 
Wi 
t 


$go czasu nic się nie zmieniło w stosunkach | pacyfikacyi, uwzględnienia zacnych życzeń Mo- 
aj aekich na korzyśó ludności polskiej i oze- | naroky. | | 
nag Z tego zapewne powodu posłowie tych To samo stosuje się de lewicy. Pojnteza 
c todowości wydali teraz następujące oświad- | odbędzie się kouferencya prezesów klubów opo- 
żenie ; > A > zycyjuych. Nie ulega wątpliwości, że w osia- 
a „Wiadomo powszechnie, że obecnie toczą | tnich czasach frakoya  wiernokonstytueyjnych 
„w Wiedniu narady posłów różnych stron- wielkich właścicieli starała się sprowadz.ó pe- 
tw; w. politycznych, które mają na celu zała: wien zwrot, mianowicie w tym kierunku, aby 
ie sporów narodowych, stojących na zawa- | sprawę ugody z Węgrami wyjąć z pod progra- 

6 prawidłowej pracy parlamentarnej. mu obstrukcyjnego. Zdaje się jeduak, Że te za- 


ił „Posłowie na sejm szląski Polacy i Czesi | biegi zostały daremne, i że więc lewica powró- 
ło 


wania te witają z radością i życzą, aby te | ci do Izby jako solidarne stronniotwo Opozy- 


tady w interesie państwa i ludów doprowa- | cyjne. 


dziły do pożądanego celu. 

d „A że zaj Czechom i Polakom pa Śzlą- 
sky, nie dano sposobności przy tych naradach 
Ją TAZi6 naszego zdania w sprawie tej, która 
Udność polską i czeską na Szląszu tak mocno 
chodzi, tedy uważamy za konieczne — niniej- 
"sp odezwać się na tej drodze. liudność pol- 

8.1 czeska na Szląsku w sprawach równo- 
Prawnienia narodowego znajduje się w jak 
Głamutniejszem położsnin; mie posiada naj- 
iejszych i najzwyklejszych warunków roz- 
woju umysłowego i ekonomicznego. 

„Wbrew ustawie zasadniczej, nie mamy 
Szkół narodowych, sądy i urzędy odzywają się 
do udności naszej tylko w języku niemieckim, 
4, szystko zmierza do wynarodowienia i upo- 

dzenia naszej ludności. l 
„Stosunki te wyjątkowe, opłakane, niele- 
galue, jedynie na Szląsku dotąd panują, gdyż 
8 wszystkich innych krajach koronnych po 
względem ustawy zasadnicze uwzględnione 
stały i nastąpiły odpowiednie zm any. 

„Niniejszem tedy zwracamy uwagę tak 
adu, jakoteżź posłów, na te niesłychane, nie- 
„prawiedhwe stosunki szląskie i oświądczamy, 

lubo gotowi jesteśmy ksżdego czasu podać 
tękę do wzajemnej zgody, jednak według ua- 
zego przekonania, taka zgoda nie jest możliwa 
l nie mogłaby być trwała, dopóki te krzyczące 
Kzywdy ludu czeskiego i polskiego na Szląsku 
"46 zostaną usunięte. 

W Opawie i Cieszynie, 21 września 1898. 

Ka. Ignacy Świeży, Dr. Franc. Stratil, 

Jerzy Lienciała, Dr. Antoni Gruda, 

Dr, Jan Michejda, Wacław Hruby. 


Wnosząc z wynurzeń dzienników niemie: 
okich, chodzi jutg tylko o to, czy rozpocząć 
obstrukoyę przsoiwko przekazaniu projektów 
rządowych komumyi, czy też przeprowadaić ją 
dopiero w.komisyi? Tę drugą taktyką od kilku i 
tygodni ze szczególną wytrwśłością Zalsca 
organ socyalnej demokrajyi Arbeter Zsitung. 
I to na podstawie takiego rozumowama: . _. 

„Obsirukoya w tej chwili jest korzystna 
jedynie dla hr. Thuna, ułatwiając mu użycie 
$. 14. Nadto oszczędzi Czechom 1 „klerykaluym* 
giusowań nad projektami ugodowemi, ozegv ię- 
kają się więcej, niż Śmierol. Jeżeli parlament 
teraz nie zdoła żyć i pracowa$, dostarczy tylko 
argumentów tym, którzy go choą usunąc. Scąd 
pochodzi udena (?) niepojednawozość załodocze- 
chów, którzy nie boją się o rozporządzenia języ- 
kowe, lecz drżą ze strachu, że pariament, 
który w ich rachubach powinien umrzeć, mógl- 
ky powrócić do życia. To wszystko jest tak 
jasnom, rozumie się tak bardzo samo przez się, 
że nikt nie śmie temu zaprzeczyć, a jednak 
jest niemal pewną rzevzą, że niemiecka Upuzy=- 
cya „mieszczańska* użyje falszywej metody. 
Każdego dnia noy dziennik niemmieuki duwodzi, 
ża trzeba Obstrukcyl używać tak, aby IZĄJOWI 
szkodziia, nie tax, aby ma pomogia. Ale w sońca 
stanie Się przecież to, czego pragnie hr. Thua 


Lwów — Niedzióla dnia 
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y Naozelity Redaktor i Wydawca; LUD WIK MASŁO WSKI. a 


Żadna mowa tronowa w tej chwili nie zdoła obstrnkoyi już przeciwko odesłaniu projektów 
wypowiedzieć życzeń i naponmuień Cesarza w  ugodowych do komisyi, jeżeli dyskusya w niej 

j ma mieć z góry zakreślony oel nie krytyki 
w |rzaczowej, ewentnalnych poprawek, lecz uda- 
| zeszłą niedzielę manifast cesarski. Niewątpliwie | remnieuia tych projektów, A nakoniec, rzecz 
każdy z nas po przeczytaniu tego manifestu | oczywista, że obstrukcya nie może wcale zmu.: : 
| miał tylko te jedno uczucie: Uczyńmy zadoś$ jsić rządu, aby przez kilka m'esięcy spokojnie 
_ Za zmianę adresu doplaca się 20 Slachetnym życzeniom tak srodze dotkaiętego j przypatrywał się obstrukoyjnym manewrom — 
losem Monarchy! Bo pierwsze, samodzielna po- |w komisyi. Owszem, tə manewra w komisyi tak 


rywy ludzi dobrej woli są zwykle szlachetne. samo rządowi dostarczą powodu do odroczenia 


i jego obóz, bo dlą niego Walczy tępość umy- ` 


slu stronnictw, które ślepo ulegają hasłom, oho- 
ciażźby one utraciły wszelką woso rosing“. 
Rozumowanie takie Wynika z wyobraźżai 
politycznie zatrutej, a ubiera się w szatę na- 
iwnego maovhiaVeiizna «ien UocZulwy Galo- 
wiek nie przypusci na chwilę, aby lojalny mąż 


Stanu, jek ur. Thun, życzył sobie zulszuzeniw 
| parlamentu przez obstrakoyą gwaltowuą 1 aoy 
| większość parlamentarna pragaęia zbarzeaią 
 fuadamentu, na którym s:0 1 bez kiórsgo zal- 


Przed nową sesyą. 


Piszą nam z Wiednia, 23 wrześwa: 
Jak słychać, nowa sesya Rada państwa w 
Poniedziałek zostanie zagajona mową tronową. 
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— Burza będzie — rzskła pani Klara. A my- 
Bleław, że teraz, kiedy zmieniłam nazwisko, 
przestanie juś oną szaleć nademną i we mnie. 
To mówiąc, zaśmiała się swoiia zwykłym wə- 
sołym śmiechem. 

— Barza — rzekła pani Staroświącka — to 
zwykła rzecz, tak na dworce, jak i w duszy 
człowieka. Trzeba być zawsza na nią przygo- 


towanym i umieć ją znowó. Ale spukój, to 
skarb największy, skarb drogocenny, którego 
Bog udaieia lud:ivm w dowod najwyższej swoj 
laski. Są uprzywilejowane uscutry, rod:Ąąss si 
Juź z tą miebleską perłą w sercu. Tym iatwo 
Jest zuosić wszystkie klęski życia, nioumkoo- 
ne. boleści, pociski losu 1 różne przeulwDuśŚCi. 
lic niezwykłego nie zaszło. , Najczęściej jJeduak spokój wyrabiamy sami w 

: gobie. Po dłuższych walaach i oierpieniach, po 


.— Ale ksiądz proboszcz — szczebiotała Z0-; *: 
Lto mistrz prawdziwy w zachowaniu tà- |oiosach niespodmowanych, stajemy naraz jak- 


Po Mszy św. odbył się ślub, a na zakoń- 
zenie organista z takim wysadził się marszem 
łe aż wszyscy spojrzeli na chór, podziwia- 
Jąc talent, który przy tej sposobności wyszedł z 

krycią. 
Babunia czekała ze śniadaniem, do któ- 


łego po chwili wszyscy cicho usiedli jakby 


Zie dawał ślub Klerci i ani słówkiem nie: | 
zdradzi? się. | ba słyszeli: 
— Nabyi wprawy, spowiadając przez czter- 
eśei lat, rzekła Klara. 
Dzień ten niczem się nie różnił od in- 


„Pokój mój d 


których żadne wypadki Życia nie s 
|ukoić; powodzenie 1 niepowo 


ka z widowni. Powtóre uczciwej byłoby, użyć | XL kiasa pobierania AJLyCHOZAJ zaąsadolozoj pia- 


w przystani w spokoja wewnętrznym zbo- } 

lałej, poszarpanej duszy, — jakbyśmy głos z nio- | że się spóźnią na pociąg, Ale się bała panı 
ajg Wam", Lecz są i Staroś więckiej. i 

| tacy — a tych zaliczam do najnieszozęśuwszych, | 


25 Września, 
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ay 600 złr. i dwa dcdətki pięcioletnie po 100 
złr. Odtąd zasadojcza płaca wynosi 800 złr., a 
dodatki pozostają te same, lecz przyznaware 
. badą już po czterech latach. Tak camo w dwóch 
nastąpnych klasach rangi, t.j. dziesiątej i dzie- 
;wiątej, dotychczasowe pięciolecia przemienione 
zostają w ozterolecia. W klasie dziesiątej zasa- 
dnioza płaca podwyższona zostaje z 900 na 
1190 złe, w dziewiątej 'z 1100 na 1400 złr. 
W klasie ósmej podwyśszanie wynosi 400 złr., 
z 1400 na 1800 złr. W s'ódmaj podwyższona 
zostaje 'ponsya zasadnicze z 2000 na 2400 zir. 
i dodatki pięcioletnie z 200 na 300 złr. W kla- 
gie szóstej podwyższovą zostaje tylko zasadni- 
oza płaca o 400 zir., z 2800 na 3200, e w pią: 
organu socyalnej demokraeyi. -- f tej o 509 alr, z 4500 na 5000 złe. — W ozta- 

„Ale w danej chwili ani po jednej, ani po |resh najwyńszyah raegach (t, j- vrezes gabine: 
drugiej stronie nie pomogą  sztuozki i fortele | tu, ministrowie, namiestnicy i szefowie sekoyi) 
tRktyki pariamentarnej. Podnieść Austryę z te-. płace pozostaje ta sama, oo dotychczas, ale 
go straszego upsdku moża tylko polityka zu- podwyższons zostały niektóre dodatki faukcyj- 
pełnie jasna i lojalna, Zasadza sią zaś ne, między innymi namiestnika Galioyi z 9400 
ona na tem, aby zeszeregować w parlamencie ną 12000 gir, prezydenta wyższego sądu we 
wszystkie te żywioły umiarkowane, które ogól- | Lwowie z 3009 xa 4000 ałr., wicsprozydentów 
oy interes państwa stawiają wyżej, niż chw:lo- | namiestniotwa i krajowej dyrekcyi skarbu we 
we programy stronnicze, a odosubić żywioły  Liwowie z 1000 na 2000 młr. — Bardzo wyda- 
skrajne, które swoje dezyderata kładą na pier: |taem jest polepszenie losu personela nauczy: 
wszem miejscu i domagają się ich urzeczywi- | cialskiego szkół średnich, a w wyższej jeszcze 
stnienia „st pereat mundus“, Aby wytworzyć taką ; mierze profasorów uniwersytetów. U pisrwszych 


czy rozwiązania Izby, jak obstrzkcya w pełnej 
Izbie. Maochiavelizm więc p. Adlera jest pustą 
igraszką, Go nie przeszkadza, ża nawet główne 
organa iewioy, jak Bohemia, Gratzer Tagespost 


„uprawniouych* żądań ludności słowiań- | terroryzm  Narodnich listów, tudzież innych |sysuacyę, trzeba koniecznie pozyskać te żywio- | płaca zasadnicza podwyższona zostaje z 1000 


ły niemieckie, a więc przedewszystkiem grupę | na 1400 złr., a nadto zamiast dotychczasowych 
wiernokonstytucyjnych, | pięciu dodatków pięcioletnich po 200 złr. po- 


a sobie większość niemiecka, przeto też od | niu się na tej konferencyi głosów pojednanie, | które do opozysyi przyłączyły Się nie z zaza- | biera oni będą cztery dodatki, z tych dwa po 


duiczego w niej upodobania, lecz z rzeczywi: | 200 złr., a dwa po 3U0 złr. Pensya profssorów 
stych obaw przed naruszeniem praw ludności | naiwocsytetu podwyższona zostaje z 1800 na 
niemieckiej, przed panowaniem „słowiańskiem* | 3200 zir, a zatem o 1400 zir. Nadto mają ci 
in concreto młodoczeskiem it. d. Hio Rhodus | prufessrowie prawo poboru czterech dodatków 
kie salta! To znaczy pscyfikacya. Tylko tą pięcioletnich po 400 złr. 
drogą można ocalić nie tylko parlament, ale: Koszta regulucyi plao urzędniczych obli- 
także położyć koniee temu straszliwemu zamę- ` ozal dr. Biliński w styczniu 1897 na 12'⁄ mi- 
towi, który: wstrząsz podstawami monarehui. licnów rocznie, od tego czasu jednak skuvkiem 
— wprowadzenia w życie nowej proeedury cywil- 
nej utworzono mnóstwo nowych posad w są- 
| downictwie, to też można przyjąć, że obecnie 


Regulucya płac. 


m achd da o E 


regułasya piao ałag państwowych, którzy są 


W obes dokonanego juź podwyższenia piwo 
urzędniczych, dwie kwestye wysuwają się obeo- į 
nie na plaa pierwszy: skąd rsąd weżmie fun- 
dusze na pokrycie tego wydatku i czy w ślad 
za reguiasyą piaa urzędników pójdzie także Í 


R 
1 


isioinie tacdzo Źle wynagrodzeni. Zamiarem 
gabinetu hr. Baieniegs byłu obie te sprawy 
równocześnie wWprowadżió w życie i dlatego 
obok projektu nasawy 0 regviacyi płac urzędu- 
ków przediożył parlamentowi takze projekt 
ustawy polepszającej płace niższej służby, atoli 
stosunki parlaceutarne pozwoliły tylko na prze- 
prowadzenie pierwszej, a druga nie doczekała 
się załatwienia. Koszia te] drugiej regulacyi 
obiiczał dr. Biliński na 3'/, miliona reńskich 
rocznie. Dziś Liczne zastępy wożnych, portye- 
rów, bedeiów i innych kategory) siug państwo- 
wych ożują Żal z tego powodu, że urzędnikom 
przyznaao polepszenie bytu, a o nich zapo- 
roniano. Co będzie z nimi, nie wiadomo. W pro- 
wadzenie w życie wypracowanej przez gabinet, 
a nie uchwalonej przez labę ustawy — wpro- 


(wadzenie jej na mocy paragrafa l4go przed- 


BAWIA trudnosci prawie mie do przezwyciążenia, 
gdyż usiawa ta połączona jest ztrwałem 
oboiążeniemm budżetu państwowego, a konstytu- 
cya wytaźnie zabruma Teguiowania takich 
spraw przy pomocy paragialu l4go. Cnyba za- 
tem zdecyduje się gabiuel Mr. ([huua, jeżeli 
parlament znów okąze sią Mezdolnym do pracy, 


| 


| 
| 


przyznać służbie pawue dodatki do płac, ma- 


na regulacyę płac potrzeba będzie 14 do 15 


j milionów. Jeżeli do tego dodamy konieczną re- 


gulacyę plao slużby, która wedle obliczeń d-ra 
bBalihsziego kosztować będzie 3'/, miliona, prze- 


konamy się, że na budżet pań:twowy spadnie 
nowy stały ciger w sumie około 18 milionów 
| rocznie. Owóś zachodzi pytanie, czy na pokry- 


cie tego wydatku wystarczy dochód z projek- 
towanego podatzu od sprzedsży oukru. W obli- 
czaaiąch rządowych, doiączonych do motywów 
waiesionego w swoim 0z%s.e projektu ustawy 
o podatku od sprzedaży cukru, przyjęto wpra- 
wdzia spodziewany dochód z niego na sumę 
kilkuaastu milionów, wystarczającą na pokry- 
cie regulacyi płac urzęduiszych 1 dającą jeszcze 
powną małą nadwyżkę. Rachunek ten atoli w 
takim tylko razie okazaiby się trafaym, gdyby 
konsamcya cakra po zaprowadzenia nowego 
podatku nie zmaulejszyła się. Jeżsli jednak 
skutkiem podrożenia cukru o 6 centów na ki- 
logramie konsamoya jego się zmniejszy, w ta- 
kim razie źródło to okaże się za skąpe i rząd 
będzie musiał obmyśleć jeszcze jakis inny po- 
datek lub opłatę. 


Korespondencye. 


Wiedeń 21 września. 
(y) Po ludzku sądząc, katastrofa straszna, 
która jak grom spadła na Austryę, powinnaby 
przyczymić sią do złagodzenia przeciwieństw i 
uspokojenia namiętności. A. przecież dowodów 


jące CLarakier prowizoryczny, a defimiywuą | tego mało i od chwili, w Której polityka po 


regulacyę odiożyć do lepszej przyszłośc. Na. 


kazdy sposób, ozy na deliuitywny regulacyę, 


czy na prowizoryczne dodatki, potrzeba będzie 


pieniędzy i to bardzo dużo p-enięizy, 


dziesięciodniowej przerwie stanęia ZNÓW Na po- 
rządku daienny kd; wszystkie dawne swary, za- 
wi801, gorycze, podnoszą 5ię znowu na wierzóh. 
Jeżeli Poiacy najgoręcej zawsze zgody w pań- 


stwie praguęli i mie mało pod tym względem 
dowudów dobrej woli, CZĘSLO nawet zaparcia 
się i poświęcenia dali, to z drugiej strony obo- 
swiązkiam ich w chwili obecaej jest mie pod- 


Uytrowo pizedstiawik regamcya plao urzę: 
dników godwysszenie ich poworów Imniej Wig- 
cej o 16 du Ż2%, 1 polepszemis warunków po 
suWwalia się do wyższej Klasy płacy, Najniśsza 


| 


22] p m u'en > zk 


w, 


— Babuaiu droga = woiala — jeżeli juk ty | chły, aż wreszcie zupełna cisza zaparowała na 

nie zrobisz ze muie ozeg*8 lepszego, niż Jestem, | dziedzińcu. : 

to nikt juś mie »robi, Czuję, Że słowa twoje zę- Kiedy panienki powróciły z ganku zasta- 

pisały się na Zawsze w [ej pamigoi. ły księdza proboszcza na srodku pokoja, occie- 
— Karcia koohena! masa W subie tyle pra- | rającego chustką w Gzerwune kra y pot, spływa- 

wdziwie ochczesuijańskiej . pokory, Że nią mo- |jąvy mu z czoła. 

głabyś obaziehó kulka ogód — rzekła babunia — | -— Ależ ta kobieta — mówił cofając się w 

Masz się 2a nic 1 dla tego Wiele jesteś warta. | tył o kilka kroków — to me burzu, ale to 


dawać się żadnym złudzeniom 0 rzekomej po- | 


1898. 


KEGEM 1 rer "nie i 

Ww traja | w Austryi miorigoxaia sł. ge 

w Niemousah m pf è 
adresu doplaca się 20 Pa 

Gpinte mówię uiścić równoczeżzia 

x Bądaniem zmiany adresa. 


Gory ogłoszeń: Zwyezajne ogloszen 
na ozwartej stronioy 


! Wisa potitowy albo jege miejzos sa 
8 „Drebnyob eplosreniach" xa 
we tłustym petitem pe . . . . : é 
7 garmondem po . . ., . ,. n pa 
Pra petla prywatne wa każde słowa 
poetom põ. . . . . „ . . 64 
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Fadcałane na trzeciej stroni 


, Wierzz Ay" albo jego miejscś AE | 
Mamy . . -~ 20 ct. | Nekrologia . . %0 
lomerła de Przeglądu przyjmuje „B 
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Ogtosrosia Rad przeglądem pelitysznyn 90 A 
W khona , 


5 m. 57 | Długość dnia g. 11 m. 49 
b „ 46 Ubyło dnia od wczoraj 2 m. 
jednawczości, która powinna była zapanować 


po ciężkiem dosuszczenin, jakie spadło na pań- 
stwo, ale której dotąd dowodów dojrzeć nie 
można. Prawdziwą pojednawczosć między stro- 
nami spornemi powita Koło polskie najra- 
dośniej; ale illuzyom się pod tym względem 
oddawać i niemi kierować nie będzie. A tak 
samo jsk illuzyi nie przyjmie, tak zastrzeże 
się z pewnością przeciw złudzeniom 1 insynu: 
acyora tych, którzyby Kołu pośrednictwo po- 
między spór wiodącemi narodowościami przy- 
pisać lub narzucić. chcieli. Polacy stoją jak 
stali dotąd na tem stanowisku, że © sporze 
między Niemcem u Czechem, Niemiec i Czech 
tylko rozstrzygać i deoydować winien. Zə ato- 
li wszystkimi węzłami najsilniejszymi, bo za- 
sadą równouprawnienia i autonomii Polacy w 
kaestyi tej po stronie drugiej, t J- czeskiej 
stoją, więc z tego samego wynika najpierwszy 
Koła polskiego obowiązek Czuwania nad utrzy” 
maniam i wzmocnieniem związku prawicy. 
A zadania to ułatwia Kołu stanowisko i po- 
waga, jakiej w tym związku zażywa, wreszcie 
właśnie ta okoliczność, że stojąc poza sporem, 
większą ma wolność działania. Że w NOWĄ 
parlamentarną karapanię prawica nieprzygoto- 
wana nie wejdzie, tego rękojmią są konferen- 
oye jej komitetu wykonawczego, odbywająge 
się obecnie w Wiednia.  Konfersnoye te 
wzbudzają już największy niepokój po lewiey. 
Niepokój ten jest znamienny, choć niepoli- 
tyczny i niewczesny. Niepolityczny, bo świad- 
czy o tym pierwszym celu i zadaniu opozycył, 
wyrzucenia żywiełów autonomiczno-katolickich 
w Austryi po za sferę znaczenia i wplywu; 
niewczesny, bo jużció na konferencysch przed- 
stawicieli prawiey między sobą i z rządem nie 
może być znalezionym klucz ‘do nowej sytua- 
cyi, którą wobec rzeczywistego stanu rzeczy 1 
obecnych danych wytworzyć tylko jedynie i. 
wyłącznie mogłaby opozycya i to prostym 
środkiem zaniechania obstrukcyi. A na to, Jak 
powiedzieliśmy wyżej, dotąd się niestety nie 
zanosi. Przeciwnie, z pewnyoli odcieni. 
cznych głosach prasy czuć jaż dziś, jak za- 
wsze, po dłuższej parlarasntarnej przerwie i 
pewnem w skutek tego uspokojeniu się umy- 
słów, znowu ten strach przed radykalnymi sy- 
wiołami i ów terrorysam już działać zaczyn«; 
dawne żale coraz głośniej sią powtarzają, choć ` 
powtarzały się już do znużsnia i przesytu, a 
słowo „obstrukoya* powraca coraz dobitniej i 
częściej. A pod tym względem rej znów wie- 
dzie monitor opozycyi Neue Freie Presse przy- 
pominsjąc dziś, że h:. Than zamknięciem [zby 
zatamował także sprawę wniosku o postawieniu 
hr. Badeniego w stan oskarżenia, że więc na pier- 
wszem posiedzeniu wniosek ten na nowo po- 
stąwionym być musi. „W ten sposób — do- - 
daje rzeczone pismo — sam hr. Thun dostar- 
czył ponownie materyału obstrukcyi*. Juk 
choóby z tego jednego zdania przebija, że ten 
nieszczęsny wrzód, zatruwający cały organizm 
konstytucyjny w Austryi, żyje i że nadal tru- 
ciznę swą sączyć zamyśla. 


Co i o czem piszą. 

Kuryer Lwowski drukuje szereg artykułów 
pt. „Nędza szkolna w (Głalicyi*, w których, 
między innymi, zwraca uwagę na fakt, że ma- 
teryał nauki — w stosunku do czasu, jaki 
nauczyciele mają do przerobienia go z ucznią- 
mi — jest zanadto wielki, tudzieś, że podrę- 
czniki szkolne, mimo ciągłych smisn i udosko- 
naleń są jeszcze nieodpowiednie, choćby tylko 
dlatego, że roją się od mnóstwa szczegółów ma* 
łoważnych, a temsamem zbytecznych. 

Weż naprzykład szanowny czytelniku — pis 
sze Kuryer Lwowski — wypisy niemieckie lub 
polskie dia klas wyższych, historyę Zakrzewskiego, 
podręcznik do geografii, botaniki, imutemątyki itp., 
Bzereg autorów klasycznych i nowożytnych, przezna- 
osonych do lektury szkolnej i domowej obowiązko= 
wej i nadobowiązkowej, a ze zdumieniem się zapy- 


w li- 
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granej. 
— To chyba że tak — mruknął posieszony 
Ignacy — 1 zaczął zańwiecaó lampy. 

W kilka dni po odjeżdzie Klary, szło już 
życie w Białymdworze dawnym trybem. Wiel- 
ki post minął szybko, wśród przygotowań do 
weszla Jadwigi. Panienki z panną Ernestyną 
pojechaty do Krakowa, kup:ć ślubną suknię 


$ 


To jest moje przekonanie | 

Podoza: uych siów tabuni Oskar z rozrze- 
wnieuleia patrzył na śULĘ 

Pani Klara powsia wizy O 
rzacała się Kuieju0 DA SZYJĘ Panionkom 1 pen- 
nie Ernostyrne I wycałOWy "aik1M na policzkach 
czerwone plamy; uasiępuić Usałuwal» roo prv- 
boszcza, puczem zuÓWw POWIEOKIK 10 paui S.a- 
roświęckiej ı na nowo Solskuła panny 1 ręce 
proboszcza, To powtarzało Się bez końca. © 

Panua Krnestyva mala ochotę powiedsieć, 


d nóg Babuni, | 


Na koniec nastąpiła ohwila rozstania. Kla- | q 
-34 W stanie ra z mężem wsiądia du pierwszych sani, 8 pan 
dzenie jednakowo! August, który ouprowadaał do kulei państwa 


dych, tylko chyba tem, że ksiądz proboszcz i 
an August zostali zaproszeni na obiad. 


Po skońozonym obiedzie dały się słyszeć 


gole dzwonki i pięć sani stanęło przed gan- 


em Białegodworu. To państwo młodzi wyjeś- 
Użali na kilka tygodni do Warszawy i w jej 
UgoJiee, Pan Sxzrzywicki, który z kuframi i 


* małrą powracał do Wiednia, zajął się przy | wszystkich 


bomocy służby pakoweniem rzeczy na sanie. 


Pani 
w okno, 
Mlny nimi pomiatal. 


ich usposubiw. Wieczne SZBMOLaNie, wieczay mlodych, siądł z panem Skrzywickim do swoich 


| prawdziwy huri gan ! 24 . 
| — Ma Ona swojo dobre strony i wielkie cno- W wielki tydzień zaczęli się zjeżdżać go“ 
ty — dorzuca paul SiwcośWiGOKA | | Je zwyroszsni na uroczystość zaślabin Jadwi- 
— Dobrze, żeś jej pan. powiedz.ała parę słów gi 1 Augusta. Była przewaźnie tylko rodzina; 
przed wyjazdem. [=] kokiecie ulu me brakuje, x obcych zaledwie najblż 1 sąsiedzi byli wez- 
tysko trochę »pokoja — konczył swą myé: ks. wam. Dia pań przybyłych z daleka, urządzono 
p.obosz, ' | Aden ry w B aiymdworze — panów przyj-. 
— Ja wiem tylko tyle — mówiła panna Er. | mował pan August. | i 
Nesiy NA — śe aak = tydzień takiego wyje” ak p NE od: 
niepokoju, 8 byłabym się rozchorowała. był się GA cy TA ima 1 powagą, przy 
— Nio by œ nis było moja Erneścia; a to | współudziale tu kę, śl iego, który bardzo ko- 
nawot źle przyzwyczaić się do takiej mszy, ją- | Chad swo) Nie ła % l ub tych dwojga mło- 
ka była u nas, bo potem najmniejsza zmiana | dyob ludzi. Nie tą0zy_y ich Światowe względy, 
Thai. = ETO hu se Abit | "M moż: 
Ą » . | na częście, jeśli nie 
Stary Ignacy zcobiwszy przegląd pokoi, całki na nich nieprzewidzianych doświedośik 
Wesele nie było tańocujące. Pani Staro- 


1 uŁUpelzić wyprawę. 


stanął przy drzwiach i zaczął krząkać, żeby 


Gdy wszystko było gotowa, dano znać. 
Klara zaczynając się żegnać spojrzała s 
Snieg padał dużemi płatami i wiatr | raning wWIAŚGIWĄ starym. 


niepokój czują oni w sercach BWo:ch, a pucho- | sanek. 


dzi to stąd, że nie panują nad swemi namię- 
tnościarni, lecz poddają im się i pielęgnują je, 
jakby jakie rośliny drogocenae ; to te% one oo- 


raz się rozrastając, ogarniają wszystkie zarodki | ra do 
dobrych skłonności 1 tłumią je. Niepokojem | bądzie 


wiscznym zam 
„otaczających. Ci ludzie chyba w 
| grobie znajdą nareszcie Spokój... 

i Wszyscy słuchali w skupieniu uwag babu- 
|xi, która po chwili dodała: wybaczcie tę gda- 


| rzuciła się znowa do nóg staruszki: 


ęczają nie tylko siebie, lecz | do mnie, 


Pani Staroświęoka serdecznym krzyżykiem 
żegnała z okoa młods małżeństwo, 
ułujo.e tego męczennika — mówiła Kla- 
panienek, stojąsych na ganku. — Co on 
musiał wycierpieó LIM przyzwyczai się 


waz 


Tymczasem widocznem było, że panu O3- 
aomi pilno było zacząć już to męczeńskie 
| życie. 


Nareszcie dzwonki na różne tony Odezwa- 


— Tu pani Klara ły się. Przez chwilę głuszyły rozmowę pozosta” 


dych na ganku, następnie coraz to bardziej oi- 


ZWIÓLIÓ RA s:6b1I6 UWAZĘ: 

— Proszę wielmożnej pani — rzekł oburzo- 
ny — trzebaby coś pomyśleć 1 zaradzić wzglę- 
dem mebli; ta brzydka malpa tak wszysiko 
potargaia, ze jest z przeproszeniem teraz U nas, 
jak u żydów jakich. Jakby NA ten przykład 
miało być wesele panienki, to się nie ma z czem 
pokazać. 

— No, no, mój Ignacy — rzekła pani Staro- 
święcka — wazystko będzie dobrze. Wszak i 
bez tego, mielismy wszystkie meble świeżo po- 
krywać. — Poczeim Wyuiągnęła z szuflady sto- 
lika karty do pikiety, dawno s proboszczem nie 


święcka była temu przeciwną, nietylko przes 
wzgląd na powagę obrządku, lecz i przez pa- 
mięć na rodziców Jadzi, którzy w kwiecie wie- 
ku w tym demu pomarli. ' 

4» to przenosiny państwa młodych, które 
odbyły się na drugi dzień były huczne. Babu- 
nią z panną Ernestyną przygotowały wszystko 
wraz ze służbą i nie pozwoliły ani młodziut- 
kiej mężatce, ani Zosi zajmować się niczsm. 
Zostawiły im tylko w udziale zabawę, którą 
przeciągnęła się do rana. 


(Ciąg dalmy nastąpi). 
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tasz, czy to wszystko, co 
być wpakowanem w głowę ucznia szkoły średniej, | wszyscy muszą pobudzić wśród nocy. 

czy to wszystko niezbędnie jest potrzebnem i czy Gdyby tylko tyle — powiadają mieszkańcy 
nauczyciele mogą to gruntownie z uczniami przero- ftej uliczki — jeszczeby się dało wytrzymać. Ale 
bió? Przeglądejąc te podręczniki, doznaje się wra- | Staszic ma nadto szczęście sąsiadować z tinglem i 
żenia, Że autorowie ich nie silili się na to, aby |to nie byle jakim tinglem — pierwszorzędnym, który 
z całego materyału przedmiotu wybrać to, co naj-|jednak mieści się zawsze w budzie, szpecącej całą 
główniejsze, lecz aby cały materyał naukowy podać |ulicę Zimorowicza. Taki pan, który się chce zabawić 
bez opuszczenia czegoś w jak najzwiężlejszej for- |i stracić jednej nocy kilka setek — powiada sobie 
mie. Stąd styl podręczników jest zawiły i trudny właściciel orfeum — przyjdzie i do starej, trzeszczą- 
do przetrawienia. To, co podręcznik zawiera na je- | cej radery pod gontem, A że tam ludzie wokoło 
dnej stronie, zajęłoby dwa do trzech razy tyle wfor- | spać między 1 a 4 rano nie mogą przez takiego 
mie przystępnej dla ucznia. Książki na liczbę jednego i drugiego pana — to mniejsza z têm... 


arkuszy nie są wprawdzie wielkie — lecz treść za i CEG i 
Jubileusz zdobycia Syberyi. 


to niepomiernie daża, Ciekawe w tym względzie są 
W sierpniu b. r. upłynęło 300 lat od 


wypisy prof. Tarnowskiego. W historyi literatury 
polskiej w nich podanej, znajduje się wszystko, 
literalnie wszystko, co tylko nauczyciel historyi |ohwili dokonania przez Rosyę ostatecznego pod- 
literatury polskiej wiedzieć może, a tak misternie | boju Syberyi. Dzieje tego odboju zawierają 
napisano, że każde słowo ma swoje znaczenie i nie |wiele interesujących szozegółów. Car Iwan 
może być opuszczonera — raczej potrzebuje obszer- | Groźny skszał newnego zbrodniarza, nazwi- 
nego komentarza, aby uczeń rzecz zrozumizł, To|skiem Jermaka '[ mofiejewieza (syna Tymoteu- 
też chłopcy, korzystający z tych wypisów, jeżeli |sza) na obcięcie noss, języka i przekłucie uszu. 
nie notują wykładu nauczyciela, muszą chyba uczyć | Jarmak, człowiek sprytuy i zuchwały, zdołał 
się z nich dosłownie, gdyż nie wą w stanie anifjednak uciec i zbiegł za Ural. Tam zebrał 
skrócić, ani streśció tekstu. Dużo azkody wyrzą: | garatkę podobnych sobie awanturników, zorga- 
dziła tu systematyczność niemiecka, wzdrygająca |nizował z nich bandę łupieską, zowiącą się 
się przed opuszczeniem czegokolwiek z obszaru | eufemistycznie „wolnymi kozakami* i zaczął 
nauki, a której ślepo hołdoją nasi autorowie szkol- | uprawiać rzemiosło rycerskie, polegające na 
ni, gdyż zrobiła z naszych podręczników prawdzi- | plądrowaniu tamtejszych licznych osad tatar- 
we ercyklopedye poszczególnych nauk. Dawniej |skich. Niszczyli je ogniem i mieczem, rabowali 
były podręczniki wielkió — lecz nauczyciele mieli] kobiety, futra sobelowe i zmuszali Tatarów do 
tę zaletę, że opuszczeli z nich czasem więcej niż | płacenia sobie daniny. Głównym punktem, w 
połowę. Dziś władze szkolne ściśle przestrzegają | którym rabusie skoncentrowali swoje siły, był 
całkowitego wyczerpania materyału. Jest to kon- f Sybir, miejscowość, którą Jermak otoczył wa: 
sekwencyą zapowiedzi wiceprezydenta Rady szkol- | łem, czyniąc z niej „gorodok,* t. j. małą twier- 
nej, który objąwszy swój urząd, oświadczył w sej- | dzę. Powoli z prostego rozbójnika stał się Jer- 
mie, że przedewaszystkiem dążyć będzie do tego, by Į mak zdobyweą, gdyż coraz więcej osad płaciło 
plan szkolny ściśle był wykonany. mu daninę, tak, że ujrzał.się panem dość duiego 
W dalszym oiągu zastanawia się Kuryer į kraju i nie potrzebował już wstydzić się swojej 
nad tem, czy z taką „ściałością* mogą się po- | przeszłości. Wówczas udał się do Stroganowów, 
godzió mózgi uczniów, zwłaszcza uczniów właścicieli kopalni. uralskich, pokłonił się im 
uboższych, którym rodzice nie mogą opłacać |i prosił, by go wzięli w opiekę. Stroganowo- 
korepetytorów — i pisze dalej tak: | ) ekte 
Wszak do szkoły uczęszczają i biedni, którym stewkism J ermaka, dali mu pieniędzy na dal- 
dobra ncta potrzebna, bo czas nauki dla nich bar- sze wyprawy i polecili „oczyścić ziemię sybir- 
dzo kosztowny i wymagający ze strony ich rodzi- {ską i wygnać z niej bezbożnego sułtana Ku- 
ców największych wysiłków. Biedni ci uczniowie |jczuma*. Kuczum zaś był najwyższym władzoą 
ślęczeć muszą godzinami, ażeby z kaiążki nauczyć I Tatarów syberyjskich i dzielnym wojownikiem, 
się tego, czego ich szkoła wyuczyć, a przynajmniej |nad którego pobiciem próżno się Jermak 
wyuczenie się ułatwić powinna. Taka praca wielu | mozolił. 
uczniom rujnuje zdrowie, bo zabiera czas potrzebny Wreszaie zdobył się Jermak także na od- 
na sen i dla ruchu. Inni znów, co nie mogą podo- | wagę pokłonienia się samemu carowi, przybył 
łąć, poprzestają na niedokładnem nauczenia się, |do Moskwy, wyspow:adał mę przed carem z 
wskutek czego pozostają im braki, które następnie |całaj swojej przeszłości i xdał się na łaskę lub 
przez wszystkie klasy są dla nich przeszkodą | niełaskę kapryśnego samowładoy HRosyi. Ponie- 
w nauce. Ta wielka liczba uczniów w każdej kla- | waż car był właśnie w dobrym humorze , więc 
sie przepadających przy kłasyfikacyi, głównie do|]zamiast uciąć Jermakowi głowę zamianował go 
tej kategoryi uczniów się odnosi. A czyja w tem | wojawodą Sybiru. 
wina: uczniów, czy systemu szkolnego ? .  Wróciwszy na Sybir, wojował Jermak da- 
Jako środek zaradozy przeciw przytoczo- łlej z Kuczumem. FRazu pewnego napadł Ku- 
nemu złemu, uważa autor powyższego artykułu jczum spiących Kozaków i rozbił ich w puch; 
zmianę w planie nauk, opierającą się przede- Jermak w ucieczce utonął.” Następoy Jermaka 
wszystkiem na usunięciu języka greckiego z na- |rozszerzali coras bardziej rosyjskie panowanie 
szych szkół średnich. Oto, w jaki sposób uza- na wschodzie, nie pogardzając wszelkimi spo- 
sadnja on swój wniosek: sobami, nawet ziradą. I tak wojewoda Czuł- 
Plan nauk w naszych szkołach jest taki sam, | kow zaprosił raz do siebie w gościnę kilku 
jak w całej Austryi, z tą jednak różnicą, że gdy | polujących blisko Tobolska tatarskich murzów 
w niemieckich prowineyach Austryi oprócz języka ji kniaziów, a kiedy Tatarzy podczas biesiady 
wykładowego jest obowiązkowym w gimnazyach jjako muzułmanie nie chcieli pió wina, udał 
tylko język łaciński i grecki, a w szkołach real- | Obrażonego, uwięził ich i posłał do Moskwy. 
nych francuski, u nas jest nadto obowiązkowym | Wreszcie za panowania cara Fedora Iwanowi- 
język niemiecki, Uczniowie więc nasi mają o jedeu |cza rozbił wojswoda Jelecki ostatecznie hordę 
przedmiot naun. więcej, aniżeli uczniowie Niemcy sułtana Kuczuma. Stało się to dnia 20 sierpnia 
bez żadnej ulgi w planie. Czy wobec tego, nie | 1598 r. Datę tę uważają rosyjscy historycy za 
mówiąc już o innych projektach reformy, nie było- | epokę, od której rozpoczyna się trwałe pano- 
by właściwem usunąć s naszych gimnazyów obo- | wanie Rosyi nad północną Asyą. Kuozum 
wiązkowej nauki języka greckiego, jax to Węgrzy | usiekł do Nogajców, tam go jednak zabito. Na 
za przykładem Szwecyi uczynili” Nauka języka | wieść o jego śmierci zabrzmiały wszystkie 
greckiego, pominąwszy już okoliczność, że z wy-| dzwony w cerkwiach rosyjskich 1 wszędzie ną- 
jątkiem może teologów, nikomu w dalszych sta- | kazano modły. Synów i córki Kuczuma wy- 
dyach i w życiu nie jest dziś potrzebną, już z tego |słano do Moskwy, gdzie ich pięknie ubierano i 
względu zasługuje w naszych szkołach na wyelimi- | dobrze karmiono. Następca tronu Kuczumy, ca- 
nowanie, że, szczerze mówiąc, uczniowie, wycho- |rewicz Asmanak, mieszkał w Moskwie osobno 
dzący z gimnazyum, tak mało tej greki umieją, iż |od swego rodzeństwa i otrzymywał ze skarbu 
o samodzielnem czytaniu autorów greckich nie może | państwowego codziennie : 2 kołacze, jedną ka- 
byó u nich i mowy. A może nie od rzeczy byłoby |czkę, jedną kurę, raz na tydzień barana z szer- 
pytanie, czy i nauczyciele tego języka u nas, z ma- |ścią i na świece po 9 kopiejek dziennie; a z 
łymi już może wyjątkami, tak dobrze go umieją, | pałacu carskiego otrzymywał : 4 ozarki dobre- 
by sami bez trudności autorów czytać i uczniom go wina, ówieró wiadra patoki, całe wiadro 
go należycia udzielać mogli ? | miodu „książęcego i rąz na trzy wóz 
Nie mamy zamiaru polemizować z auto: | drzewa. r z 
rem wspomnianego artykułu; byó może, że maj Jak Liwiusz dzieje założenia: Rzymu, tak 
on w wielu wypadkach słuszność, że n. p. ję-Ji dzieje zdobycia Sybiru starali się potem u- 
zyk grecki niekoniecznie jest naszej młodzieży | piększyć historycy rosyjscy. Z pospolitego zbója 
potrzebny, że w podręcznikach za wiele szcze: | Jermaka zrobiono bohatera i utworzono o nim 
gółów itp. Specyalpie co do zarzutu, że w pod- | legendy. I tak podobno utopione ciało jego 
rącznikach za wiele szczegółów, możemy powie- | wyłowili Tatarzy z wody i strzelali doń z łu- 
dzieó to, że z wyrzucaniem ich jest zawsze j ków przez 6 tygodni. Ku wielkiemu ich prze- 
ogromny kłopot; bo skoro się już zacznie ro-|rażeniu z ran zadanych w ten sposób ciekła 
botę wykreślania szczagółów, to nigdy nie wia- | jasna ozerwona krew jakby z żywego czło wie- 
domo, gdzie się zatrzymać. Naszem zdaniem, | ka. Grób Jermaka zasłynął cudami: kto zeń 
„podręcznik“ to nie jest ksiątka, z której uczeń į wziął grndkę ziemi, miał we wszystkiera powo- 
ma się nauczyć jakiegoś przedmiotu, lecz to] dzenie, kto posiadał oząstkę jego szat, był u- 
jest tylko konotatka, którą uczeń może poma- |strzeżony od wszystkich chorób. Kaplani tatar- 
gaó swojej pamięci, a uczyć się przedmiotu po- į soy zskazywali wskazywać miejsce mogiły Jar- 
winien zwykładu prefasorskiego iz książek. | maka. Ale ten zakaz na nic się nie zdał, po- 
Jeżeli zechcemy zapatrywać się na podręczniki | nieważ nad mogiłą co soboty pokazywal się 
jako na konotatki, to nie można się skarżyć | płomyk podobny do płomienia świecy, a w ka- 
na obfitość szczegółów: każdy uczeń weźmie | źdą sobotę przed wielkiem świętem wybuchał 
z mich tyle, ile mu potrzeba do przypomnienia |z mogiły siup ognisty aż pod niebo. 
tego, co wykładał profesor i co uczeń przeczy: |to zatuszowywanie przeszłości doprowadziio do 
tał w ksiązkach. = tego, że Jermakowi — wzniesiono pomnik. 


Co zaś do narzekania w szkołę i na nau- 
Płace urzędników magistratu. 


czycieli, jakoby oni nie ułatwiali nauki mło- 
dzieży, to ono jest może wypowiedziana za- 
W ubiegłym roku urzędnicy lwowskiego 
Rady miejskiej o uregu- 


nadto stanowczo. Wystarozy zwiedzić szkolne } 
gabinety fizykalne i zoologiczne, obejrzeć mapy, | magistratu podali do , 
gicbusy, obrazy do wykładów historyi powsze- | lowanie ich płac wedle projektu, który wów- 
ohnej 1 te d, — wystarczy raz jeden przysłu- | czas był juź uchwalony dla urzędników pań- 
chać się wykładowi w naszych szkołach śre- j stwowych. Na podanie to odpowiedziała Rada 
dnicb, aby się przekonać, że chłopiec o prze- | przyznaniem urzędnikom msgistratu dziesięcio. 
ciętnej anteligencyi i przy odrobinie dobrej | procentowego dodatku drożyźnianego, odraczając 
woli, nie w domu, lecz w samej szkole i w go- | definitywne uregulowanie plao do czasu, gdy 
dzinach szkolnych nauczyć się może wszystkie. į zamierzana oddawna reorganizacya magistratu 
go, czego tylko program naukowy odeń wy- |stanie się faktem dokonanym. 
maga. Kto przy dzisiejszym planie nauk, przy Od tego czasu stosunki materyalne tych 
dzisiejszych rozlicznych ułatwieniach „ślęczed urzędników nie zmieniły się na lepsze, % je- 
musi całemi godzinami, aby sią zadanej lekcyi dnocześnie drożyzna w mieście 1 W kraju OR= 
wyuczyć”, ten zawczasu za inną niech się lym do tego stopnia się wzmogła, że Instytu- 
obejrzy karyerą, bo jemu mie wiele pomoże, | Cye, troskliwe o dolę swych pracowników, 
choóby nie tylko grekę, ale nawet połowę podwyższyły im bez odwioki płacę. Ww lipon 
przedmiotów szkolnych z planu usunięto. br. uczynił to Wydział krajowy, W kwietniu 
* magistrat m. Krakowa, instytucye prywatne, 
jak gal. Kasa oszczędności, banki itp. uczyniły 
W wędrówce po Lwowie, współpracownik | t0 Jaszoze w roku ubiegłym, obecnie zaś także 
Słowa polskiego porusza obsenie między innemi ; urzędnicy państwowi Koossa się lepszych 
stosunki panujące na dwóch bocznych uliczkach | warunków bytu. , ; 
w najczyściejszej części miasta i pisze co na- Ale dola urzędników lwowskiego  magi- 
stępuje : stratu nie zmieniła się. z odpowiedzi, jaką p. 
Ulicę Chorążczyzny z ul. Zimorowieza łączą prezydent dał na czwarikowem posiedzeniu 
dwie przecznice: Staszica i Sokoła, których mie- Rady p. Maryańskiemu, gdy on w swym wnio- 
szkańcy, ludzie bardzo spokojni, nie przestają nigdy ku nagłym poruszył sprawę regulacyi plao 
narzekać, Zale ich są słuszne. Oto ulica nosząca urzędników magistratu, — wynika, „że Rada 
Q tak szanowne, jak Staszica, ma szczęście mieć miejska nie uznaje potrzeby oddzielenia sprawy | 
co nie miara szynków na wszystkich swoich rogach, regulacyi płac od sprawy reorganizacyl Magi-- 
pana cała mierzy ilkankaście kroków; te zaś Stratu, a kiedy to nastąpi, tego nie wie nikt. 
pat któ mają szczęście do gości zawsze niesfor= , Ta odpowiedź p. prezydenta miasta wy- 
nych, rzy mie mogą wypić kieliszka wódki bez warła w biurach magistratu przykre wrażenie, 
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Wspierajcie przemysł kraje 
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Ządajcie wszędzie TU TEK NIEMOJOWSKIRGO! 
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wie rozciągnęli w istocie protektorat nad pań-| 


W końaa | d 


PRZEGLĄD z dnia 25 Września 1898: 


w nich zawarte, może |narobienia wrzasku i hałasu — że się od tegoja bardzo prawdopodobnem jest, że młodzi urzą: | kursową Czesława Kieszkowskiego, żądając za- 


dnicy konceptowi, którzy mają wszystkie egza- 
mine, a tem samem otwartą drogę do służby 
rządowej, zniechęcą się do służby magistra- 
ckiej. Nie w tem nie byłoby dziwnego, bo już 
praktykant w służbie rządowej według nowej 
ustawy ma 700—800 złr. płacy, w magistracie 
zaś tylko 600 złe., a wakansów dla koncepto- 
wych urzędników w samych tylko urzędach 
władzy politycznej jest w Galicyi obecnis oko- 
ło 60. Dlatego też, aby pozyskać ukwalifiko- 
wane siły, magistrat dajs zaraz na wstępie 
konceptowym praktykantom 600 złr. adjutum, 
podczas gdy praktykant namiestnietwa dosta- 
wał dotychezas tylko 500 złr, a w sądowni- 
ctwie wcale nic. Obecnie w służbie politycznej 
stosunki się polepszyły, & w sądownictwie ozy- 
nią także praktykantom wielkie ułatwienia 
przy zdawaniu egzaminów sędziowskich. Ma- 
gistrat lwowski ma oddawna dziewięe wakan- 
sów na posady konceptowe i mimo kilkakro- 
tnie rozpisywanych konkursów, nie może po- 
zyskać odpowiednich sił. Jeśli zaś tak jest już 
dzisiaj, to co się stanie wtedy, gdy nastąpi re. 
organizacya magistratu, która dla kierowni- 
otwa komisaryatów i dla innych agend wyma- 
gaó będzie nowych urzędników konceptowych? 

Ponieważ chodzi tu o ważną kwestyę 
chleba, przeto ju:ro uda się do p. prezydenta 
deputacya urzędników magistratu i złoży na 
jego ręce petycyę do Rady miejskiej, podpisa- 
ną przez wszystkich radoów magistratu (z wy- 
jątkiem dwóch), o uchwalenie regulacyi płac 
urzędników magistratu podług ustawy sankcyo- 
nowanej właśnie dla urzędników państwowych 
i o wprowadzenie jej w życie z dniem 1 pa: 
żdziernika b. r. 


Z izby sądowej. 


Jasło 22 września. 
(Rozruchy antisemickie). 


Od wozoraj toczy się przed tutejszym są- 
dem obwodowym rozprawa o zaburzenia anti- 
semickie w gminach Ulaszowice, Kaoczorowóe 
i Kowalowe. Zsburzenia te były bardziej gro- 
źne, niż w wielu innych miejsaowościach, tak 
zə względu ne niabzzpiegzeńitwo Życia naps- 
dniętych, jakoteż ze względu na znaczne 
szkody zrządzone przez ekscendentów; w Ula- 
szowicach spaliła się dystylarnia i miodosytnia 
ceniona na kilkadziesiąt tysięcy zł. Na ławie 
oskarżonych zasiada 69 osób, mężczyźni i ko- 
biety, wyrobniey i gospodarze, wyrostki i star- 
cy, a także 5 cyganów, którzy w bardzo wielu 
procesach już figurowali jako uczestnicy Za- 
burzeń tegorocznych. Oprócz tych 5 cyganów 
jest w liczbie oskarżonych także niejaki Po- 
powski, Polak, który przed laty przystał do 
cyganów i za zbrodnię mord:rstwa karany 
był 20-letniem więzieniem. Również kilku in- 
nych oskarżonych było jut karanych za różne 
zbrodnie. Najbardziej jednak zasługuje na u- 
wagę, że wśród tej rzeszy ludzi ciemnych, nis- 
oświeconych znalazł się także człowiek z inte- 
ligencyi, dyurnista z Jasła, który publicznie 
pobudzał tłum do eksoesów. Głównym oskar- 
żonym jest wyrobnik Jan Jawor, który w 
czasie rozruchów był podwójcim w Kowalo- 
weach. Pod jego przewodniotwem d. 12 czerwca 
tłum spustoszył i okradł kerczmę w Kowalo- 
wacb, zrządzając właścicielowi szkodę na 1300 
zł. Równocześnie wyżwymieniony dyurnista 
zapijał się z cyganami w karczmie ulaszowi- 
okiej, opowiadał o.zaburzeniąch w MKołaczy- 
oach, wychwalał je i namswiał obsżnych do 
| bicia żydów. W samej rzeczy roznamiętniony 
tłum dopuścił się gwałtu i rabunku w kar- 
czmie, a następnie ruszył do dystylarni i mio- 
dosytni Franta, tłukąc po drodze szyby w 
domach i sklepach żydowskich. W miodosytni 
napastnicy poczęli rozbijać beczki z trunkami, 
a ponieważ były ciemno, przyświecali sobie 
zapałkami, przyczem zapewne z nieostrożnoś si 
zapalił się rozlany spirytus. 

Palacz miodosytni, który ukrył się przed 
napastnikami pod kotłem, słyszał, jak któryś 
z nich wołał: „zagaś!* a drugi: „niech się 
pali !*, trzech innych próbowało ogień zdeptać, 
ale było już zapóźno. Właściciel miodosytni 
i palacz chcieli stłumió ogień, który zrazu nie 
był zbyt groźay, ale usiłowania ich były da- 
remne, gdyż przystęp z powodu gradu kamie- 
ni, wpadającyeh do wnętrza, był niemożliwy. 
Sprawców tego napadu niewyśledzono. Właści- 
ciela, wychodzącego z rodziną, napadli dwaj 
oskarżeni i ciężko go pobili. Zniszczono także 
sklepik, należący do tego samego żyda i zrzą- 
dzono tam szkodę około 500 złr. Tego samego 
dnia dokonanym został także napad na karoz- 
mę w Kaczoroweach. y 

Jeden z oskarżonych, Xiwak, powiada, że 
chociaż jest cyganem, bał się wtedy tej rewo- 
lucyi; brało w niej udział ze 400 ludzi. Pe- 
wien żyd, słuchany jako świadek, opowiada, że 
dowiedziawszy się dnia Owego, iż w bliskich 
karozmach juń biją, kazał zaprządz konie do 
bryczki, przebrał się, podwiązał brodę chustką, 
i odjechał, Aby go nie poznano, śpiewał przez 
rogę różne polskie wesołe pieśni i krzyczał od; 
czasu do czasu: Hure! Bió żydów! Tax prze | 
jechał ówieró mili. Ale gdy przyjechał do my- 
ta, ktoś poznał, że to żyd, zwlekli go i pobili. 
On im się wydarł, przeszedł w bzód rzekę Ja- 
siołkę i na drugira brzegu przesiedział cały 
mokry tę noo w wiklinie. Przed nim za rzeką 
paliła się już wówczas cała dystylarnia. 

Swisdek Rączka zeznaje: Nadjechsł wie- 
ozorem jakiś pan, wyszedł ku mnie, a stało nas 
kilku i mówił: „trzeba żydów bić, raz z nimi 
zrobić porządek“, Tę okoliczność potwierdza 
jeszcze dwóch innych świadków, jednakża mi- 
mo pytań trybunału, prokuratoryi i obreńsy, nie 
daje się nie bliższego 0 tym panu wybadać. 
Świadek Wojnarowicz zezusja, że gdy upomi- 
nal lud, by się od wybryków wstrzymywał, ja- 
kiś pan zbliżył się do niego i mitygował go, 
y nie stawiał przeszkód, bo zostanie obity. 

Rozprawa skończy się Jutro wieczorem. 

p: é 
p Kraków 24 września, 
(Echo defraudacyi Kieszkowskiego). 

Wozoraj rano w tutejszym sądzie krajo- 
wym cywilnym rozpoczęła się rozprawa w pro- 
oesie pani Tekli Micewskiej przeciw Towarzy- 
stwu wzajemnego kredytu W Krakowie o za- 
płacenie sum 19.192 zł. 55 ot. oraz 2.906 zł, z ty- | 
tułn wydania depozytu, będącego własnością 
skarżącej, do rąk Czesława Kieszkowskiego bez 
specyalnego upoważnienia właścicielki. Kie- 
szkowski otrzymał wprawdzie od p. Micewskiej 
kwit depozytowy, w swoim czasie pobierał ku- 
pony i depozytem rozporządzał, nie miał je- 
dnak — zdaniem p, Micewskiej — formalnego 
pełnomocnictwa, jakiego przepisy Towarzystwa 


| wymagają do podjęcia depozytu. Następnie 


Kieszkowski sumy te zdefraudował, Pozwane 
Towarzystwo przypozwało do sporu masę kon- 


| 


Pogłoska warszawska, jakoby ke. Imerety? 
stępatwa, wskutek czego masa ta przystąpiła ski nie miał wrócić na swe stanowisko, okazuje 5 
do sporu za posrednictwem zarządcy swego, bezpodstawną. 
adwokata dra Bronisława Guńkiewicza w cha- | Z Poznsnia donoszą nam: Ks. arcybiskup 
rakterze interwenienta ubocznego.  Stablewski wystosował okólnik do swojej archidye* 

Rozprawę prowadził radca Xare, Towa- cezyi, w którym zawiadamia, że wyjeżdża do Rzy 


Najtańszem i najlepszem śródłem zakupu wszelkiego rodzaju papierów i przyborów szkelnych | kanesla- 


rzystwo wzsj. kredytu zsstępowsł syndyk To- mu, aby złożyć Ojcu św. świętopietrze i prosić 80 
warzystwa wząj. ubezyieczeń, adwokat dr. o błogosławieństwo dla siebie i swych archidyece' | 
Władysław L'sowski. masę krydalaą adwokat zyan. W tym okólniku powiada : 
dr. Guńkiewicz. p Micewską prf dr. Rasan- | „Dochodzi nas wieść smutna, że Ojen św. P| j} 
blatt. „Jako świadków przesłuchano : Jadwigę zbawionemu świeckiego Swego królestwa, ogolo” : 
i Kazimierę Mieewskie. Zygmunta i Edwarda conemu ze stałych Środków, potrzebnych na utrzy* A 
Micewskich, Edwarda hr. Ntarzeńskiego, Wła-' manie sprawy Kościoła na całym świecie, a ska = 
dysława hr. Mycielskiego, Zdzisława Ritter- | zanemu tylko na dobrowolną jałmużnę serc katolie* t 
schilda i Karola hr. Soipiona. Pani Tekla Mi-; kich, brak dziś tych środków, do czego się przy” | I 
aewaka, osoba wiekowa, nie mogła przybyć do ; czynia wojna nieszczęśliwa Hiszpanii oraz wewn% |  - 
sądu dla złożenia zeznań, trybunał udal się jtrzzne z wielu względów smutne stosunki Włoch ! | 
przeto do jej mieszkania w zakładzie Helclów | Francyi, zkąd zawsze tak hojne płynęły ofiary. MI u 
1 tem ją przesłuchał. . „| atoli, chociaż biedni bardzo, nie żałujemy grosza, “| ,„ 
„ Tę bardzo zaw'łą sprawę. która dawniej | Żeby wiernem i chętnom sercem spełnić obowiązek | g 
ciągu Qla by się całemi latami, trybunał według synowski względem Ojca chrześciaństwa *. - a 
nowej procedury rozstrzygnął niesłychanie Policya we Wronkach zakazała z polecemė t 
szybko. Wozoraj o godzinie pół do 9 wieczo- | przełożonej władzy odbycia tam misyi, z tem wJ à 
rem zapadł juź wyrok następujący : Towarzy: | raźnem nadmienieniem, że „stąd możnaby się obě | . | 
stwo wzajemnego kredytu w Krakowie „obo: | wiać niebezpieczeństwa dla wyznaniowego pokoja“: | 3 
wiązane jest uwróió pani Tekli Micewskiej w | To umotywowanie wywołuje w kołach katolickiob s 
ciągu dni 14 pod rygorem ekgzekuoyi, papiery | słuszne zdziwienie i oburzenie. |. M 
wartościowe łącznej wartości 19.300 zł. w skar- Wódz hakatystów Tiedemann z Jeziorek wy” x 
dze wymieniona, wraz z procentem bieżącym | toczył był przed sądem ławniczym w Berlinie pr”) ` y 
od każdego z tych papierów. począwszy od | ces Kuryerowi poznańskiemu o obrazę honoru. Roś | 
dnia 1 lipca 1897, albo zwróc'ć wartość tych | prawa odbyła się przed dwoma dniami i w trakcie | i 
papierów podług kursu z dnia skargi. Je) wyszło na jaw, że właściwie Tiedemann obragi! | T 
a - prasę polską twierdzeniem, jakoby istniała tylko dls G 
A agitacyl 1 podburzania: Wstępne wywody obrońcy | 
K r 0 n || k a Kuryera sąd uznał za słuszne i odroczył rozpraw® | -D 
6 aby dać obu stronom czas do przygotowania się d0 p 
Lwów 24 września, da CORP: 4 
$ : Cesarz Franciszek Józef przesłał ke. arcybi: 
Otwarcie wystawy ogrodniczo-pszczelnicze ; = ArT JD 
sdhyto: stę, Aidai x Jk A ki ze O-o e skupowi telegraficznie gorące podziękowanie za od b 
Toe. Mo” adiri. kakken. Conii, wieża X Poznaniu uroczystego nabożeństwa a 5 
w kościele św. Mikołaja nabożeństwo, podczas któ- j -i ali oka . „| o 
rego spiewał chór „Lutni“ pod batutą p. Cetwiń- ME E O E anar zac onegdźj g 
skiego. Po skończonem nabożeństwie udał się komi- a pos AA a p paia. esa gi 
tet wystawowy, reprezentanci rządu, kraju i mia- = w 5 zj t rida O rej z di 
sta oraz publiczność liczna, na plac wystawowy do RR zie bi ie w 4 e on Spolszczył swe naswi |i b 
pałacu sztuki, zamienionego teraz na pawilon ogrodni- ARD d DEE e pRa lo nastąpiło w moc) Ży 
ctwa. Obecenymi byli Namiestnik hr. Piniński, mar- To rzą ij gabinstowego z dnia 16 kwietniś) -3 
szałek hr. Stanisław Badeni, prezydent dr. Małacho- D M l > a że nikt nie ma pra E 
wski, księża arcybiakupi Isaakowicz i Morawski, zastę- | oe zy A wama zawiść Wilossg | w 
pca komenderującego generał Tempis, inspekto” rol- i F i UPES n gerus- HEJ pry wi 
nictwą p. Struszkiewicz, członkowie Wydziała krajo- pa a 4 tray: í sakaani mipi =i r ch 
wego, pp Marchwicki, Szajer, Michalski, profesoro- sk 3 niy Ryc wy wią polskie nazw! | oz 
wie uniwersytetu pp. Ciesielski, Radziszewski, Ka- P P3 ag Biamignkiaj fonetyki. | cz 
dyi, Rydygier, br. Brickman i wielu innych. n mozliwa | 0 
Wystawę otworzył pięknem przemówieniem iść see aa „Pte wzaki I rz. przed: [ ta 
marszałek hr. Stanisław Badeni, Zaznaczył, że wszel- | ņ „ef „wd > któr e będą zaproszeni prrj r 
kie specyalne wystawy pomimo czasami ujemnych 204 ae. b wowa na zjazd włościanie. Pożąde | gt, 
krytyk są najskuteczniejszym środkiem do obra- yaa na kę. p e lwowska zap "opie reg ob 
chunku sumienia w pewnym dziale produkcyi. Wska- A i R gry W tan, sposob zapowni sią. gg pii 
zują one, jaki jest postęp w danej gałęzi pro-| bedzie Oaa PE ra ms uP a. D ję] 
dukcyi i jak nadal należy postępować, by tę gałąż tw Sa ać Hm owy“, 6d paru lat na gcó' pl 
rozwijać. Mówca wyraził nadzieję, że obecna wy- i kt 
stawa przyniesie zaszczyt licznym wystawcom. A AN wę: ET 8 a w Kró Ur 
„Dzieło wystawy — zakończył marszałek — | 1863 jako oficer. en 4 bm. w Podhsjesen. WSNAKSG 
rozpoczęte zostało, jak prawie wszystko w tym ro- f san sł s 5s + er wojsk pee odniósł AE bn 
ku, co było przeznaczone dla ażytku publicznego, Zmarł dr e, F ż Rf Fel pė p> AWA gj "I 
pod znakiem jubileuszu Najjaśniejszego Pana. Mie- |; dod nids ich "w R. A JR 2 oroniewiczć ezi 
liśmy nadzieję, że dzień 2 gradnia b. r. będzie  ldla= K ka: T s = i obch jl kti 
dniem radości i wesela. Zrządzenie Opatrzności po- | Czerni tz T żak EA mi darani ga Pda g| m8 
stanowiło inaczej. Ale czy w złej czy w dobrej do- aarniewaśoh: kę. Aiamariùi iwat SAND pae 
bie pozostaje nam zawsze możność wyrażenia tych pausti. ada speak oma "SEA kaplań: na 
usznó wdzięcznośzi i hołdu, jakiemi są przepełnione zwana ooy częsztówiagiy : „rzy tg aa stośó ści 
nasze serca. Dajmy temu wyraz teraz serdeczniej- c) deg ER R WIĘ PODDE jabilatowi kogsto- dri 
szy niż kiedykolwiek, wznosząc okrzyk:  Najmiło- z + eiaa i alotenin na serdecznych yozan go 
Ściwszy Cesarz -i- Król- nasz Franciszek Józef I zpitał 00 Bonifratrów -w Krakowie, któ: *_ 
niech żyje”. nga budowa zostanie w listopadzie doprowadzanś ; 
W tej chwili muzyka zaintonowała hymn ce- a) A bodai zoma zapadiej Sg * 
garski. Następnie przemówił prezes wystawy p. Ty- E way somitetn 2 m 0 ka! 
niecki,” Kandhat Sopa ATR" panka Józefa I, a w cześć śp. Cesarzowej bę | z 
dycyi ogrodnictwa, jak w innych, i obecny jego po- = Pr pod opiekę św. Elżbiety i otrzyma ka* we 
myślny stan jest li tylko rezultatem szczerej pracy PR b m prm ; | Ścii 
najnowszej doby, poczem oddał wystawę pod fò ża e a o Dgrekoya: poc i tai zło 
opiekę prezydenta miasta. P. Małachowski oświad- ów "ip zj ij > A p in ssapedyenta y E bes 
czył, że imieniem reprezentacyi miasta przyjmuje n *800 sł. disk de DO ka — Rady nej 
opiekę nad wystawą, tem bardziej i s i ws cO | 
było od im iGakć Pp a GAWK I asine. SAAB „edi, Faa. Bezori r 
gminy m, Lwowa, którą nie szczędziła nigdy ko- skich ż, ft rei do P P pa AE ciel: Bu 
sztów na jego cele. Następnie wyraził prezydent | tet zięd Ra da a pnie. E Ko mi 
podziękowanie inicyatorom wystawy pp. Tynie- he: Eo Ona w ia Bsrnsteina dla izrae" dar 
ckiemu i Ciesielskiemu i życząc wystawie powodze- | dva po 120 zł. dl kak: Kaj na dwa stypen” z 
nia zakończył okrzykiem : „Szczęść Boże“, Wtedy i oddzial rę TN i sido w szkoły przemysłowej | „., 
chór „Lutni“ odśpiewał hymn na uroczystość | qaj arstwa lub rzeźbiaratwa. Termin po” ssp 
otwarcia. à proe AE a i du ke l pie 
Wystawa przedstawia się imponująco. Na ra- rap icyjskich producentow spl- 
izio nie OŚ pól jej aet Apia cati ryt pE a Ak a skrobi odbyło wozo EF 
szczegółów, poprzestając tylko na akreśleniu pierw- > d ; rw w wiet c | 
szego wrażenia. O:óż pawilon sztuki wygląda obe- a e iai maA ire, s Wy na wię 
cnie jak ogród egzotyczny. Wymieniamy wspaniałe x dasaai . . me 
paprocie i palmy p. Piątkowskiego zka cho- sca ne mo z" en. b anaana Ww sa 
wu) róże prof. Radziszewskiego, filodendrony i NOE N Ba r. Mikołaj Sy s eferował spra- to 
fikusy p. Koziarskiego, chryzantemy p. Starka, = rarr ed r 0 py sowa ks 
"rak o za! waż gą prawdziwą osobliwością, dalej ozoliności: idna Biyi ees ao wal 
iczne koləkcye begonii, pelargonii, niewidzi . i 
u nag GN azalii 3 Najbardziej eż Toe ma n Hr wadą A i "gc + ami a Bis 
oko kolekeya 130 odmian georginii z ogrodów br. "ya k T So nphaymMe eo o£0 wybranóją razi 
Brunickiego, wygląda ona jak błyszczący się sto- i nę * aj m SARE z wy akozenia, s, nasgg z 
ma barwami kobierzec. W dziale nalewek, miodów, a Asi, ER ró kx a złożona z całej Rady F Ę 
owoców znajdujemy również wiele osobliwości, jak bliższych CE twa ` u 7 Wiednia, by go w naj” taD 
np. przeróbki owocowe i susze jarzynowe p. Men- A rfk tirn ożyć Radzie państwa, i] 
tzla z Dublan, które on pierwszy w naszym kraju kerto rod M herbaty rosyjskiej wy“ * 
zaczął wyrabiać. a ao dioat 4 zie aira per Ti 
P. Minister Jądrzejowicz bawi å , przez niejakiego Mojżesza | “7. 
ea, iS |< JOWiCZ bawi w swym ma aa" pakowało w paczki opatrzone Tal yo 
Ks. arcybiskup lssakowicz z powodu 50- [oa OI kietami firmy Popowa i banderolą, wys] Lp, 
letniego jubileuszu kapłaństwa otrzymał dnia 12go z a o smiąszane z prawdziwą, lecz lichąf Gz, 
b. m. dyplom honorowego obywatelstwa m. Droho- Ti EE | zapas etykiet -i banderoli waży łem 
bycza, a onegdaj takiż dyplom m. Tarnopola. i ' i | 
"Wiadomości RFZĘGOWO. Cesarz P atal sto pali murarzy w Szpandawie przyniósł baii a=; 
profesora krak „wskiego uniwersytetu, dr. Antoniego | wy wi odz zem waga s grie = Pracy ze | Bui 
Marsa, zwyczajaym profesorem położnictwa i gine- Hr" A irs D Sn, ai S traj chol 
kologii na uniwersytecie lwowskim onigi MSE SE przed strejkiem: nial 
Stan wyjątkowy a Iwowsra Rada miejska. Murarze włoscy, Kae na ezag strejku, opuszczają | spi 
Wskutek czwartkowej uchwały lwowskiej Rady ZOK a SA 7 | m 
miejskiej był wczoraj p, prezydent miastą n p, na. e. srd gih powstał w Jaśle. Kartelowcy A 
miestniką, P. namiestnik zażądał przedłożenia auten- żyć n sy. zniżoną cong bułek przy zakapnić do i 
tycznego tekstu uchwały, powziętej przez Radę REŻ sze = sztuk i pobierać będą odtąd zamiast oh 
przyrzekając po zapoznania się z nią, dać Repre- ny GE wanąście centów. Również postanowi) poet 
zentacyi miasta odpowiedź. Żyj obs où osób prywataye e do: v a 
Dategatem na konferencyę statystyczną w z toby do zarządzeń tych się nie stosowal on j 
Wio dni, itónówiky: Maak cał dua ni An, Maryań . zapłaci %5 zł. kary. Tak to pomagają sobie na% kóz 
skiego, ale kierownika miejskiego biura statystycz- przemy słowcy do egzystencji ł wielkich zysków, ZA” | owo 
| nego, dr. Ostaszewskiego Barańskiego, miast postarać ię 0 Wyłępieh daja > nieprotokódj z w, 
Ks. Stoi | aa RR łowanych piekarń, których wsządzie jest pełno i za” : 
8. Stojałowsk wedle pogłosek, krążących | dowalać się zyskiem skromnym, który jednakże | SPU 
wə Frydku na Szląsku austr. — został wraz z ca- | wtedy musi pozostać przy ucz ciwych jr m S fe- | TOD 
łym „personalem BWeJj drukarni aresztowany w Cia- mach, bo braknie skrytych konkurentów. y najs 
„czy i odstawiony do więzienia w Trenczynie. Komisye egzaminacyjne. Miniater oświaty za” nier 
Ankieta dia reformy ustawodawstwa akcyj- | mianował: do komisyi egzaminacyjaej dla rygorozó™ | 0, 
nego przeprowadzoną zostanie niebawem z inicya- | meaycznych w Krakowie: Komisarzem rządowym zaki 
tywy ministerstwa sprawiedliwości. Zarządy giełd | dr. Gastawa Bielańskiego, zastępcą dr. Stanisław? 
pieniężnych i towarowych w Wiedniu, Pradze i| Ponikło, egzaminatorami: dr, Augusta Kwadnickie* tyst, 
Tryeście, Izby handlowo-przemysłowe, obie sekcye | go, dr. Franciszka Mindzińskiego, dr. Aleksandt? p 
przybocznej Kady przemysłowej i Wydziały pra- Zarewicza, dr. Rudolfa Trzebicky'ego. Dla rygor0” Lm 


zów medycznych we Lwowie mian 
rzem rządowym d 


Józef Barzycki, 


wani: komiss“ 
r. Józef Merunowicz, zastępcą d" 
TAR Ga. — Dla egzaminów farmaceutycznych 
sk W10: egzaminatorami z fizyki dr. Augas 
pa owski, z botaniki dr. Józef Rostafiński, d* 7. 
CHEMI ogólnej dr, Karol Olszewski i dr, Julisa | 


wnieze wszystkich austryackich uniwersytetów otrzy- 
mają tymi dniami do wypełnienia odpowiedni kwe- 
Styonaryusz, Korporacye fachowe mogą w nich 
stawia wnioski mniejszości i wnioski samoistne. 
Kwestyonaryusze mają być W przeciągu dwóch 
miesięcy zwrócone ministerstwu, 


ryjnych, oraz towarów wchodzących w zakres palenia, jest sklep 


ls | 
oy | 
rę | 
do 


rao’ | 


P * | 


| Uroczystą ową chwilę 


| ściciela dóbr, p. Adolfa 


| nej, licznie zebranej, do p. nauczyciela, 
| danie jasno i światle określił, 


pcą dr. Józef Buszek, Egzaminstorami z chemii po- 
wszechnej i farmaceutycznej dr. Karol Olszewski i 
dr. Julian Schramm, z farmakognozyi dr. Józef Ła- 
zarski, gościem-egzaminatorem aptekarz Eugeniusz 
Heller. — Na uniwersytecie we Lwowie mianowa- 
ni: egzaminatorem z fizyki dr. Ignacy Zakrzewski, 
z botaniki dr. Teofil Ciesielski, z chemii ogólnej dr. 
Bronisław, Radziszewski zaś przy rygorczach fąrma- 
eeutycznych: komisarzem rządowym: dr. Józef Me- 
runowicz, zastępcą dr. Józef Barzycki. Kgzaminato- 
rawi dr. Bronisław Radziszewski i dr. Wacław So- 
bierański, gościem-egzaminatorem aptekarz Piepes- 
Poratyńeki a jego zastępcą Karol Sklepiński, 

Polacy w Bukareszcie zawiązali za inicyaty- 
wą barona Rogera Bataglii „komitet, który zajmie 
się założeniem szkoły ludowej a nestępnie i gimna- 
zyalnej dla przebywającej tam dziatwy polskiej. 
Szkoła ludowa wejdzie w Życie najpóźniej z po- 
czątkiem przyszłego roku szkolnego. Już za kilka 
tygodni urządzony zostanie kurs dodatkowy dla 
dzieci szkół pańetwowych, który w programie nauk 
zawiera przedmioty, wthedzące w zakres wykształ- 
cenia narodewege. Dnia 6 października odbędzie się 
w lokalu Koła polskiego w Bukareszcie, ogólne ze- 
branie, na którem zawiązanem zostanie Towarzystwo 
szkoły Polskiej w Bukareszcie na wzór naszych 
Towarzystw szkoły ludowej. Patryctycznemu przed- 
Bięwzięciu naszych rodaków na obczyźnie zasyłamy 
staropolskie „Szczęść Boże!“ i spodziewamy się, że 
Towarzystwo to ryska także poparcie mieszkańców 
Galicyi. 

Z Lipska, w pow. cieszanowskim, nem piszą: 
Dnia 19 b m. odbyło się na stacyi kolejowej w Bełzcu 
pożegnanie opuszczających nasze strony OO. Misyo- 
narzy, Trzy tygodnie cieszyła się okolica nasza ich 
obecnością, a dzieło tych niestrudzcnych pracowni- 
ków winnicy Pańskiej już pięknie się rozwija i naj- 
świetniejsze zapowiada plony. OO  Misyonarze za- 
częli pracę swą w Lipskiej parafii d. 24 z. m., raj- 
gościnniej i najserdeczniej pcdejmowani przez nasze- 
go proboszcza ks. kan. Andrzeja Pączka, który dla 
dobra owieczek swoich nie szczędzi trudów i wysił- 
ków i pod tym względem za wzór peświęcenia słu- 
żyć mcże. Prawdziwie ojcowską opieką otaczał prze- 
zacnych mężów Bożych w czasie misyi w Lipsku, 
a tak w czasie jej trwania w swcjej parafii, jak 
w sąsiednim Narolu, a następnie Płazowie najgorli- 
wiej służył i spieszył z pomocą, szczególnie w słu- 
chaniu Spowiedzi św. Najświetniej jednakże zazna- 
czył się tydzień misyjny w Lipsku 
cznej pogodzie nauki oraz suma uroczysta % proce- 
syą z Najśw. Sakramertem odbywały się na emen- 
tarzu kościelnym, gdzie ustawiono ambonę i ołtarz, 
uroczo zielenią umajony. Tłumy ludu cisnęły się do 
stóp Bcżego Tronu, konfesyonały były w formalnem | 
oblężeniu. Ogółem przeszło 3600 wiernych przystą 
piło do Spowiedzi i Komunii èw, Wiele osób przy- 


_ jęli OO. Misyonarze do bractw Różańca św. i Szka- | południa „Państwo młodzi“, wieczorem „Indigo czyli 
„Nawiedzenia Pańskiego* czyli obrona Częstochowy“, obraz historyczny w 5 
| aktach przez Juliana z Poradowa. We środę po raz 


plerzy Matki Bożej; pokażną jest też cyfra tych, 
którzy się wpisali do Towarzystwa trzeżwości. — 


zakończyło we czwartek 1 b. m. nabożeństwo Żało- 
bne za zmarłych członków parafii, a koroną i ze- 


| wnętrznym dowodem misyi pozostanie na wieczne 


czasy wspaniały krzyż dębowy, 9 metrów wysoki, 
który ramionami swemi otoczył wierny ludek i zgro- 
madza u swych stó; cod iennie liczne zastępy po- 
bożnych. Misya, głęboko zapisana w sercach ludu 


ści dla przezacnego naszego księdza kanonika An- 


| drzeja Pączka, któremu na tem miejscu składamy 
' gorące i gerdeczne „Bóg zapłać |“, 


Dnia 14-go bm, odbyło się tu uroczyste po- 
święcenie nowo erygowanej szkoły ludowej. Po so- 
lennem nabożeństwie w kościele parafialnym, ksiądz 


' kanonik Pączek poświęcił budynek na szkołę prze- 


znaczony. Następnie w gorących słowach zwrócił się 
kolejno do uczestniczących: naczelnika gminy i wła- 
Łokuciejowskiego, któremu 
trudy podjęte z całą 
do dziatwy szkol- 
którego za- 
do rodziców, trafnie 
wskazując, w jaki sposób z nim współpracować mają. 


złożył podziękowanie za pracę 1 
bezinteresownością i poświęceniem, 


Budynek szkolny, przybrany zielenią i chorągiewka- 


mi o barwach narodowych, z powiewającym eztan' 


| darem z białym orłem na czerwonem polu u wej- 
| ścia, wyglądał odświętnie. Wspaniały wieniec z pól 


naszych, „malowanych zbożem rozmaitem, wyzłaca- 
nych pszenicą, posrebrzanych Żżytem”, otaczał po- 
piersie Adama Mickiewicza, którego imię otrzymała 
nowo utworzona szkołą ludowa. 

Teodor Fontane. Na wieść o śmierci Bismar- 
ka pojawiło się w Niemczech niezliczone mnóstwo 


| większych i mniejszych utworów poetyckich, sła- 


wiącyoh pamięć żelaznego kenclerza. Między nimi 
znajdował się wiersz, w którym autor opisuje, jak 
to nawet po kilku tysiącach lat, gdy grób Biamar- 


| OE 
Schramm, zaś przy rygorozach farmaceutycznych: 
komisarzem rządowym dr. Gustaw Bielański, zastę- 


Przy prześli- | 


na'zego, pozostanie niewygasłem ż 6dłem wdzięczno- | obrazka 


nem mu było odnależć zwłok żony i córki, przy- 
wiózł natomiast dwanaście trumien ze zwłokami in- 


PRZEGLĄD z dnia 25 Września 1898. 
| 


Eo a O OO O a O S S DO DE E 
szteńskich. Ogólny spadek jest sygnaturą także ioi“ apeluje do Brissona, ażeby, jeżeli ma w so- 
dzisiejszych obrotów. Bardzo dotkliwie spadły bie choó odrobinę ducha „demokratycznego, 


nych rozbitków, wyłowionemi z piasków Sable Is- |renty: majowa o 30 ot, srebrna o 40 ot., au- napędził Zurlindena, który wydał jawnę wojnę 
land. Towarzyszący mu lekarze orzekli, że wielu z |stryacka koronowa o 30 et., węgierska o 25 ct. rządowi rzeczypospolitej. Dalej pisze ten dzien- 
tych nieszczęśliwych zmarło dopiero w cztery dni; Spadek ten jest tem bardziej charakterysty- nik, że pałac elizejski stał się dziś filią Jezui- 


po katastrofie, z głodu i chłodu. W przejeździe 
przez Halifax, Dillon pegrzebał panią Russel, żonę 
redaktora miejscowego dziennika Courrier des Etats 
Unis, która zginęła przy zatonięciu okrętu. Wypra- 
wa Dillcna przyjęta została z wielkiem uznaniem 
przez publiczność i prasę, która oburza się na wła- 
ścicielkę „Bourgogne“, kompanię Transatlantycką; 
wtóruje jej także prasa francuska, a najgłośniej 
Journal, dowodząc, że to, co sędzia Dillon przedsię- 
wziął na własną rękę, kompania powinna była uczy- 
nić samą i zorganizować wyprawę ratunkową nsa- 
tychmiast, tem bardziej, że jakkolwiek kapitan De- 
loncle zginął walecznie, jego taktyka, jako kapitana, 
była najfatalniejszą. Pragnąc zyskać na czasie i 
otrzymać od kompanii premium, trzymał się zanadto 
północnego kierunku a po katastrofie miał jedno 
tylko na celu: jak najprędzej do brzegu dopłynąć. 
Kompania, udzielając 25.000 fr. odszkodowania ro- 
dzinom ofiar, sądzi, że obowiązkowi swojemu uczy- 
niła zadość, tymczasem uchybiła mu bardzo. Pierw- 
szą powinnością kapitana, przy zetknięciu się dwóch 
okrętów, jest ratować pasażerów i załogę obu. Ka- 
pitan Deloncle natomiast całą siłą pary popłynął 
dalej. Wing śmiercią okupił; lecz kompavią Trans- 
atlantycka powinna była czuć się odpowiedzialną za 
życie swych pasażerów, okręty jej, zdążające po 
linii newyorskiej, mnsisły napotykąć zwłoki po dro- 
dze, a jednak ich nie wyłowiły; mogły też były u- 
ratować życie wielu rozbitkom, którzy zmarli dopie- 
ro w parę dni po katastrofie. 

Wa!ne zgromsdzanie Kółek rolniczych odbę- 
dzie się zamiast w ratuszu, w Kasynie miej- 
skiem. Uczestników przybyło 650. 

Zmarli. W Rzeszowie, Stanisław Witkowski, 
kontrolor pocztowy, lat 60. 

Stan powietrza. T. o g. 8 rano -+ 8, w poł. 
-++ 11 R. Bar. 76% Spada, Pochmurno. 

Myśli. 

Najszczerszym i najwiarniejszym przyjacielem 
naszym jest parasol: dopóki słońce świeci jasno, 
stoi sobie w kącie; niech tylko nad głową naszą 
zawisną chmury, piorunami brzemienne —- jest 
przy nas, 

Kto z początkujących poetów chce poznać, 
czem jest sława, niech zapali ad świecą róg rękopisu, 
zawierającego pierwszy wiersz napisany. Dym, któ- 


czny, że wszystkie partye wystawionych dziś 
na sprzedaż rent wyniosły zaledwie 50.000 złr. 

Ostatnie notowania: 

Kredyty austr. 304*—, węgierskie 387'—, 
Anglobanki 155'50, Uniony 79375, Bankverei- 
ny 26460, Landerbanki 223-50, Ludwiki 210—, 
Czerniowieckie 294—, Elbethalie 260 —, Renta 
papierowa 101'85, srebrna 101'80, austryacka 
złota 121'—, austr. renta wal. kor. 10105, wę- 
nierska złota 119'66, węgierska renta wal. kor. 
98'10, dukat 5'68, 20 frankówka 953'|,, marki 
11:76, ruble 1:27!) ; 

, Geny zboża. Wiedeń 22 września. Pszenica 
na jesień 8-75 —8 
to na jesień 7:40—7'46, na wiosnę 7'13; owies 
na jesień 0'70, na wiosnę 592; kukurudzą 


177, na wiosnę 858 —8'59; ży- | 


tów, że Faure zaprzedał się całkiem Jeznitom, 
widoeznie w tym oslu, aby uzyskać rozgrzesze- 
„Nie za oszustwa swego teścia. 
: Borlin 24 września. Wszystkie stronniotwa 
wydały już z powodu rozpisanych wyborów do 
sejmu odezwy, w których największy nacisk 
, kładą na narodową konsolidacyę państwa. Stron- 
„nlotwo konserwatywne głosi, że nie potrzebuje 
żadnej modyfikacyi w swoim programie, ani 
.pod względem politycznym, ani też ekonomi- 
,Gznym. Ochrona interesów rolniczych w myśl 
| znanych postulatów znajdzie w obozie konser- 
,watywnym najgorętszych szermierzy. 
] Stronnictwo narodowo. liberalne kładzie 
jeszcze większy nacisk na kwestye narodowe; 
(mówi ono wyraznie o niebezpiecznym wzroście 


na wrzesień - październik 0'44, nowa 478 —! polonizmu, z którym walka jest obowiązkiem 


480; rzepak 1255—1265. 


Prus, stojących na straży całości Niemiec. 


Wiedeń 23 września. Pszenica na jesień | Stronnictwo narodowe w poprzednim sejmie 


888; żyto na jesień 747, na wiosnę 7'15%— | spełniło narodowy ebowiązek, 


głosując za 


1:16; owies na jesień 5 70; kukurudza na wrze-| wszystkimi przedłożeniami rządowymi, mają- 


sień-październik 6'44, nowa 480; 
12:55 — 12656. Spirytus 2080—21. 

Sprawozdanie banku rolniczego. Lwów 24 
września 1898. 

Usęosobienie lepsze co do żyta trwa dalej, 
w pszenicy stan niezmienny. W spirytusie tenden- 
cya zwyżkowa stała. 

Dziś notujemy za 100 kilogramów loco Lwów: 
Pszenica got. 8:35 do 8'65, nowa lub na termina 
000—000, żyto gotowe 6'75 do 7'—, nowe lub na 
terminą 0.00—000, owies obroczny stary 0.— 
0.00, owies nowy gotowy 5.70—6 -—, jęczmień 
pastewny 5— do 550, jęczmień browarniany 5-50 
do 6:—, rzepak 1125 do 11-40, Inianka 0.— do 
U=; groch pastewny 0*— do 0'00, groch do go- 
towania 6.50 do 850, wyka 0— do 0:00, bo- 
bik 0.00 do 0'00, hreczką 0:00 do 0'—, kukurudza 
nowa 0:00 do 0'00, kukurudza stara 520 do 5:40 
chmiel nowy za 56 kl. 75-— do 120 —, koniczyna 
czerwona 42-— do 48—, koniczyna biała 85-— do 
40—, koniczyna szwedzką —— do ——, tymotką 
—'— do ——, spirytus paritas Tarnopol gotowy 
sk do 1850, spirytus na termina 1425 do 

8 Sprawozdanie 


rzepak 


- 


tygodniowe Izby handlowej 


ry wzniesie się nad rękopisem, będzie sławy sym- li przemysłowej o cenach zboża i produktów we Liwo- 


bolicznym obrazem. 
Każde gerce dziecięce jest zakątkiem raju. 


Repertuar teatru hr. Skarbka. Dziś w sobotę 
1 sze przedstawienie operetki po powrocie z Warszawy; 
danem będzie „Iadigo czyli Banda rozbójników“, 
operetka w 4 aktach J. Straussa. W niedzielę po 


banda rozbójników“, W poniedziałek „Indigo czyli 
banda rozbójników“. We wtorex „Przeor Paulinów 


pierwszy „Agnieszka Jordan", dramat w 6 aktach 
Jerzego Hirschfelda, 


Literatura i sztuka. 


* Wędrowiec. Nr. 88 zawiera: dalszy ciąg 
Zacharyasiewicza „Lutnista,*  Werytnsa 
„W siedzibie orłów“ (Zakopane i Tat y), Bełzy 
„Nad brzegami Bosny i Narrenty,* ocenę sztuki 
|Jeske-Choińskiego „Sara Weieblut* (przez Dobro- 
wolskiego), „Na szerokim świecie,“ „Teczka wę- 
drowca,* „Na dalekim wschodzie* i dwa udatne 
: utwory poetyczne przez J, Ostr. g. W dziale ilu- 
stracyjnym znajdujemy: C. Piloty'ego „Zyrondyści 
w drodze na szafot,* Schrama „Przed uroczysto- 
|ścią,* Maffei ego 
mniejszych ilustracyi do artykułów Bełzy, W 'erytu- 
aa i innych. 

* Życe nr. 36 i 37 zawiera: „Wojna-wojnie, 
( dokończenie opowiadania Tomasza Czaszki „Nad 
' jeziorem“, Tołstoja: „Ca to jest sztuka?" (w prze- 
j kładzie Antoniego Potockiego), „Suite* D-mol'a, 
; dokończenie artykułu Ant, Langiego „O romanty- 
t zmie przed Micziewiczem*, Dra Zofii Daszyńskiej: 
| „Sapitalizm i narodowośó*, Pawła Szeerberta „Se- 
| sya sądowa w r. 1901“, Edgara Allana Poego 
! „Milezenie" (przekład J. Ra), J. Baudouin de 
` Courtenay „Myśli nieoportunistyczne*, Fryderyka 
Nietschs go „Pieśń nccy*, „Armie świata i rozbro- 
jenie", sylwetkę Felicyana Ropsa, pióra Wysockie- 
go, „Czarny staw”, listy i przegląd literacki, Poef 
|zyę reprezentują we wspomnianych numerach: 
Kazimierz Lewandowski, Jerzy Żuławski, Włady- 
| sław Orkan, Edmund Bieder i Maciej Szukiewicz. 
W dziale illustracyjnym znajdujemy: Pieńkowskiego 
„Kobieta i motyl*, Wyczółkowskiego: „Baraki*, 


»m0*| jo zniknie już wśród bujnej rośliuności „Sachsen- j Mehoffera „Chłopka”, Tetmajera „Piast“ i Weissa: 
waldu*, milkrąć będzie gwar wędrowców, gdy do- | „Meląncholik*, 
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wiedzą się, że gdzieś tu pod ziemią Spoczywa 
Bismark. Ten wiersz uznano za najprostszy a za- 


|| razem najpoetyczniejszy ze wszystkich, wyszedł 
| z pod pióra nestora postów niemieckich, Teodora 


Fontane. Urodzony w roku 1819 poświęcił się Fon- 


| tane zawodowi aptekarskiemu. Wnet jednak porzu- 
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„| niemieckich sędziwego wieku lat 79. 
y W | na udar sercowy wieczorem dnia 20 bm. 
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| cil pracę w kuchni łacińskiej, aby się oddać literatu= 


rze. Pierwszymi owocami nowego zawodu były opi- 
sy z podróży po Brandenburgii. Po nich nastąpiły 
opisy wojen pruskich z roku 64, 66 i 70. Z czasu 
przepędzonego w niewoli u Francuzów porem 
pełna humoru książka pt. „Kriegsgefangen*. Praca 
dziennikarska, której się Fontane oddawał z zapa- 
łem, zostawiała mu jednak dość czasu na twórczość 
oryginalną. Kilka historycznych powieści, ` głównie 
romanse obyczajowe „Irrungen Wirrungen 1 „Effi 
Biiest* zapewniły mu sławę pierszorzędnego psy- 
chologa. Ale dziedziną, w której Fontane najwspa- 
nialej rozwinął swoje zdolności, była liryka, Wiele 
z jego wierszy przeszło jnż w usta ludu i zdobyło 
popularność dzięki prostocie i świużości, jaką Bię 
różniły od innych. Swieżość ta nie opuszczała go 
|do ostatniej niemal chwili życia, Dzięki niej Foa- 
| tano, choó wiekiem należeł do starej generacyi 
| poetów, mimoto brał żywy udział we współczesnym 
ruchu literackim. To też wśród starych poetów był 
|on jedynym, którego „młodzi“ chętnie w swojem 
gronie widzieli i drukowali jego utwory tuž obok 
| swoich, Często też wskazywali oni na to jako na 
| dowód, że działalność ich nie polega jedynie T 
|tępianiu wszystkiego co stare. Tak będąc w dd 
| monii z przeszłością i wy a lg t „olka 
| naj iej może ze współczesnyć 
najsympatyczniejszy p di | dio 
Śmierć 
zakoczyła go drzy pracy. 
Seca waaina, Pewien francuski sta- 
Jtystyk obliczył, że obecnie jest na całym świecie 
| bezustannie 5,250.000 Żołnierzy pod bronią, a 
[w razie wojny liczba ich wynosiłaby przeszło 44 
miliony. PZ 
Wyprawa d'a odszukania ro:bitków. 
liśmy swego czasu, że sędzia Dillon z New- 
który utracił 
„Bourgogne*, 
hia zaginionych. Otóż 


urządził wyprawę, 


misterstwa handlu 


ł 
| 
: 


żonę i córkę w katastrofie parowca | tów 
celem poszukiwa- 
wrócił on Świeżo z tej ekspe- 
dycyi, która niestety okazała się płonną, Nie da- 


Odunaczona w r. 1894 honorową nagrodą c, k. 


Lwowska Fabryka ASFALTU "m 


| 


SPORT. 


l Dzień trzeci 8 września. „Nagroda stada na- 
| dwornego w Kladrub*, 4000 koron zwycięzcy, dla 
| koni dwuletnich, meta 1000 mtr. Zapisano koni 21, 
| biegało 5. Hr. J. Sztaraya „Cid“ po Crimea od 
Lands.urm 1. P. A, Drehera „Hing” di an“ 2. To- 
| talizator 9:6. „Nagroda pamiątkową hr. Mikołaja 
' Eszterhazego*, 30.000 koron zwycięzcy, 3000 ko- 
ron drugiemu koniowi, dla koni dwuletnich, meta 
1200 mir. Zapisano koni 119, biegało 10. P. Dor- 
ryta „Ronny* po Master Kildare od Ready money 
'1. Pana A. von Lederera „Timar“ 2. Totalizator 
'80:5, „Nagroda „Benczura*, Handicap, 5000 koron 
zwycięzcy, 700 koron drugiemu koniowi, meta 1200 
mtr. Zapisano koni 29, biegało 11. Hr. T. Feste- 
jticsa 3 l, „Doge“ po Gunnersbury od Desdemona 
(58 kg.) 1, Hr. W. Forgacha 3 1, „Kisaszsony* 
'(581/, kg.) 2. Totalizator 30:5. „Nagroda Redhot*, 
bieg myśliwski, Handicap, 4000 koron zwycięzcy, 
600 koron drugiemu koniowi, meta 4800 mtr, Za- 
pisano komi 7, biegały 3. tada Miklosfalwa 4 l. 
| „Hableany* po Balyarran od Getroften (67'|, k.) 1. 
Hr. Z. Kinsky'ego 5 l, „Pietro“ (60 kg.) 2. Tota- 
! lizator 8 :6, A 
* 

Wobec strasznej katastrofy Głenewskiej, która 
rzuciła cień żałoby na całą monarchią, Jockey. Club 
austryacki czuł się w obowiązku zmienić terminy 
następnych dni wyścigów zjazdu jesiennego w Wie- 
dniu, i co za tem idzie, program ich odpowiednio 
' zmodyfikować, 


l Część ekonomiczna. 


Wiedeń, 22 września. 
(Z) Obawy spekulatów ziściły się. Bank 
l angielski podwyższył stopę procentową z 2'j, 
na 3%. Nkłonił go do tego nietylko znaczny 


f 


Donosi- | ubytek złota ze skarbca bankowego, ale także | 
Yorku, | wycofanie przez rozmaitych klientów depozy= | 


na sumę 3'|, miliona fantów szterlingów. 
Jut 
wala ujemnie na nasz targ, skutek jej ato 

spotęgowały jeszcze sprzedaże spekulantów pe- 


| 


AsfaltowĄą MAg W go stanie do ixolowa- 
aż nin murów fandaiestowywh. 


ekture s 9 a X do kry- 
dachów rO 
sl 2 su, do B ul r motu 


l 
„Zwyciężony* i wielką ilość po- l 


jresztę posiedzenia zajęła poufna debata nad 
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ta okoliczność sama przez się oddziały- F 


wie od 17 do 22 września 1898 — bez opłaty 
akcyzowej : Pszenica 8:45 do 8'65, żyto 6.70 do 
6.95, jęczmień browarny 5:90 do 6'50, jęczmień pa- 
stewny 5.00 do 5.75, owies st, 5 75—6.10, nowy 5'75 
do 6,—, kukurudza zeszłoroczna 530—5*55, ku- 
kurudza nowa 0.00 do 0:00, proso 0*— do 0—, 
groch do gotowania 6.75 do 7.75, groch pastewny 
5'25 do 5'65, soczewica ——0 do —.00, fasola 0:00 
0:00, bobik 4'90 do 5'25, wyka 0'00 do 000, ko- 
niczyna czerwona 39-00 do 48'—, Koniczyna biała 
39-00 do 46:00, koniczyna szwedzka -—'00 do 00:00 
tymotka —'00 do —.00, anyż rosyjski —— do 
——, anyż płaski —*00 do 00*—, kminek —— 
rzepak zimowy 11.25 do 11.40, rzepak nowy —— 
—*— |mianka do 00-00, nasienie lniane 9:00 do 9'25, 
nasienie konopne 0.0—0,—, chmiel 143:— do 192'—, 
nafta zwykła 16:00 do 17 00, nafta salonowa 18.00 
do 19:00, łój topiony 30-— 381'—, spirytus 10.000 
litr. pr. gotowy kontygentowany bez opłaty podatku 
19.40 do 19:65, 


Telegramy . Przeglądu. 


„ Wiedeń 24 września. Wezoraj odbyła ko- 
misya parlamentarna prawicy trzygodzinne o- 
brady. Udziął w nich wzięli: imieniem Koła 
polskiego pp. Jaworski, Abrahamowicz, Biliń- 
ski i Wojciech Dzieduszycki, z klubu młodo- 
czeskiego pp. Engel, Forszt, Pacak, Stransky, 
Janda i Blażak, z katolickiego stronuictwa lu- 
dowego bar. Dipauli i dr. Ebenhoch, z cen- 
trum hr. Falkenhayn, z klubu słoweńsko-chor- 
waockiego pp. Povsze, Pericz i Spincioz, z klu- 
bu szlachty czeskiej hr. Palffy, a imieniem Ru- 
munów dr. Popovici. Na posiedzenia tem był 
także prezes gabinetu hr. Thun. Przed rozpo- 
częciem obrad prezes komisyi parlamentarnej 
P. Jaworski w gorących słowach uczcił pamięć 
zmarłej Cesarzowej. Zgromadzeni wysłuchali 
stojąc tego przemówienia. Uchwalono imieniem 
większości parlamentarnej złożyć Cesarzowi 
pisemną kondolencyę na ręce prezesa gabine- 
tu, a zredagowanie oduoścego pisma powierzo- 
no pp. Bilińskiemu, Dipaulemu i Palffy'emu. 
Następnie oświądozono się za ponownym wy- 
borem dotychczasowego prezydyum Izby — a 


sytuacyą polityczną. Następne posiedzenie par- 
lamentarnych komisyi odbędzie się w ponie- 
działek wieczorem. 

Wiedeń 24 września. Wiener Ztg. ogłasza 
oesarskie pismo odręczne do najwyższego ko- 
niuszego Berzeviczyego, nadające mu za od- 
dane $. p. Oerarzowej wierne usługi order że- 
laznej korony I kl, dalej pismo odręczne do 
hrabiny Harrachk, zwalniające ją od obowiąsków 
wielkiej oohmistrzyni dworu Cesarzowej, oraz 
wyrażejącę najęorątszą podziękę za usługi, od- 
dane przy przewiezieniu doczesnych szczątków 
Cesarzowej. 

Dalej z okazyi zwiuięcia dworu śp. Cesa- 
rzowej wyraził Cesarz najwyższe uznanie i po- 
dziękę hrabiemu Bellegarde, damie dworskiej 
Cesarzowej hr. Festetics i lektorca Ferenczy 
nadał ordery Elżbiety I klasy, lektorowi śp. 
Cesarzowej Barkerowi order Franciszka Józefą, 
a licznym słagom dworu nieboszozki rozmaite 
inne dekoracye. | 

Londyn 24 września. Proponowana przez 
rząd włoski zbiorowa akoya mocarstw europej- 
skich przeciw anarchistom napotyka na trudno- 
ści ze strony rządu angielskiego, który wzdry- 
ga się przed wprowadzeniem w Anglii jakich- 
kolwiek ustaw wyjątkowych. Podobno także 
rząd hiszpański podnosi poważne wątpliwości i 
przedstawia, że z porobionych dotychczas do- 
świadczeń przekonał się, iż surowe środki re- 
presyjne nie nadają się dla Hiszpanii i nie wy- 
wierają zamierzonego skutku. 

„ Paryż 24 września. Sprawa Dreyfasa, a ra- 
oze) Picquarta wywołuje w prasie tutsjszej fer- 
ment niebywały. Nawet osoba prezydenta Fau- 
rea nie jest uszanowaną. Wiele pism zarzuca 
mu, że oddaje państwo na pastwę stronnictwa 
wojskowego i dopuszcza do tego, ażeby „szable 
w spółce z Jezuitami* rządsiły Francyą, że 
bierze udział w sprzysiężeniu wojskowem. Nie- 


które pisma domagają się bezzwłocznego usu- 
,nięcią jenerala Zurlindena z urzędu wojskowe- 


go gubernatora Paryżą. Aurore pisze, ke Wy- 
tworzyła się banda fałszerzy, która chce zgubić 


TEKTUR do krycia dachów 


SZELIGI-ŁYSZKIEWI inż 
LWÓW, ulica ów. "eh -iiipin 


człowieka za to, że odkrył jej fałszerstwa (tj. 
Picqnarta), Lanterne oskarża gabinet, że wydał 
rancyę na pastwę jenerałów i żąda bezzwło- 
cznego usunięcia Zurlindena. Fetite Republique 
w artykule p.t. „Łuotry, idyoci, fałszerze, jezu- 


Anfaltewe GlRNtYCZN6E Płyty izelacyjme. 
Kak aafaltewy świecący de konmsierwnaji 
duehów 


|oymi na celu obronę nieraczyzny na wscho- 
dnichi północnych kresach. Teu sam obowią- 
zek narodowy spełni ənə i w przyszłości z ca- 
łą konsakwenoyą. 

. Gorycya 24 września. Sesyę sejmu Gory- 
oyi zamknięto wczoraj. Słoweńscy posłowie nie 

rzybyli na wczorajsze posiedzenie. 

Paryż 24 września. Dziś edbędzie się ra- 
da gabinetowa i zajmie się podobno wnioskami 
komisyi w sprawie rewizyi prosesu Dreyfassa. 

Owa karta korespodencyjna, zwana „Petit 
bleu“, o której sfałszowanie podejrzany jest 
Picquart, ma następniący text: „Do majora 
Esterhazy'ego. Oczekuję przedewszystkiem bar: 
dziej szczegółowych wyjaśnień o tem, coś mi 
pan w wiadomej sprawie zakomunikował. Pro- 
szę przeto dać mi oświadczenie pisemne, bym 
mógł osądzić, czy mam dalej utrzymywać sto- 
sunki z domem R, ozy nie. C.“ 

.  Wozoraj po południu przyszła do redakcyi 
dziennika Lanterne pani Palmier, żona deputo- 
wanego, i oświadczyła, że pragnie widzieć się 
z Millerandem. Ponieważ Milleranda nie było 
w redakoyi, przeto redaktor Ollivier oświad- 
czył pani Palmier gotowość wysłuchania Jej 
życzeń. Nagle pani Palmier wydobyła rewol- 
wer, wystrzeliła dwa razy i zraniła śmiertelnie 
Olliviera. Przewieziono go do szpitalu, a spraw- 
czynię aresztowano. W policyi oświadczyła ona, 
że chciała zabić Milleranda za artykuł, ogło- 
szony w Laterne, a napadający gwałtownie na 
jej męża za to, że w liście wystosowanym do 
ministra wojny żądał, aby raz już połokonmo 
koniec napaściom  przedsiębranym ze wszech 
stron na armię. 

Paryż 24 września. Dziś o 9 rano odby- 
ło się ostatnie posiedzenie komisyi rewizyjnej, 
która uchwały swoje juź powzięła i ma tylko 
jeszoze ostatecznie ustalić brzmienie swojej o- 
pinii, poczem ją zakomunikuje ministrowi spra- 
wiedliwości. Sądzą tu, że komisya oświadczy 
się za reowizyą. Dzienniki zapewniają, że 
Brisson jest przeciwny zwołaniu parlamentu, 
gdyż uważa sprawę rewizyi za rzecz należącą 
do władzy wykonawczej. 

Madryt 24 września. FEwakuacya wyspy 
Portorico rozpoczęła się 20 bm. 

Nowy Jork 24 września. Do tutejszego 
Heralłda donoszą z Rio de Janeiro, że w mie- 
ście Sant-Paolo wybuchły groźne zaburzenia 
przeciw Włochom. Zamieszkali tam anarchiści 
chcieli przeszkodzić kolonistom włoskim obocho- 
dzić święto narodowe zjednoczenia Włoch. 
Przyszło więo do bójki, policya dała ognia 
zraniła kilkanaście osób. Wzburzenie przeciw 
Włochom jest tak wielkie, że musiano otoczyć 
strażą budynek konsulatu włoskiego. 

Wiedeń 24 września. N. W. Tagblatt dono- 
si, że bar. Banffy oznaczył 15 października ją- 
ko ostateczny termin parlamentarny traktowa- 
nia ugody w Austryi i że hr. Thun zgodził się 
na ten termin. i 

Londyn 24 września. Pall Mall Gazette do- 
nosi, że konsul angielski w Szangaju zawiado- 
mił wrzekomo rząd tutejszy, iż cesarza chiń- 
skiego zamordowano. Autentycznego nie je- 
szeze w tej sprawie nie ogłoszono. Ostatni 
przewrót w pałacu bogdychana uważają tu 
powszeshnie za zwycięstwe zaśniedziałej par- 
tyi mandarynów nad światlejszemi jednostkami 
dążącemi do reform w duchu europejskim. 
Cesarz chiński bowiem ostatnimi ezasy stał 
się zapalonym zwolennikiem postępowych re- 
form i już kilka ich wprowadził, między inne- 
mi założył w Pekinie uniwersytet na wzór eu- 
ropejski, Marzył on 0 zreformowaniu Chin na 
wzór Japonii i ostatniemi czasy konferował 
nieustannie z bawiącym w Pekinie marki- 
zem japońskim Ito. Wszystkie te szlachetne 
zamiary bogdychana wywołały rewolucyę pa- 
acową. 
Berlin 24 września. Ani w urzędzie spraw 
zagranicznych, ani w tutejszem poselstwie 
ohińskiem nie wiadomo nic © zamordowaniu 
bogdychana. ; ; y 

Poszt 24 września. Na wozorajszem posie- 
dzeniu sejmu węgierskiego uzasadniał dep. 
Eoetvoes wniogsek o wyrażenie wotum nieufno* 
ści gabinetowi Banffy ego. Izba przeszła nad 
tym wnioskiem do porządku dziennego. Dziś 
nie ma posiedzenia z powodu nabożeństwa šalo- 
bnego za duszę Cesarzowej. ` i 

Rzym 24 września. „Ajencya Stefaniego* 
zaprzecza stanowczo doniesienia niektórych 
piam angielskich, jakoby Włochy miały za- 
miar wycofać się z czynnego udziału w koyi 
na Krecie i oświadcza, że Anglia, Rosya, 
Franeya i Włochy poroznmiały się już zupeł- 
nie co do dalszej akcyi wobec Porty. 

Madryt 24 września. Amerykańscy dele- 
gaci komisyj, która ma przeprowadzić ewaku- 
acyę wyspy Portorico, godzą się na to, ażeby 

iszpanie zabrali z tej wyspy działa, amuni- 
cyę i wszelkie materyały wojenne. - 

Kanoa 24 września. Jenerał angielski 
Chermwide zaproponował, aby w Smyrnie urzę- 
dował specyalny trybunał do osądzenia podże- 
gaczy do ostatnich rzezi w Kandyi, 

Konstantynopol 24 września. Wozoraj, a 
więo w dwa dui po uroczystem poświęcsniu 
prawosławnej cerkwi bulgarskiej, przybył tu 
specyalny pociąg z Balgarami z księstwa. 
Przywiózł on 745 osób. Na dworcu oczekiwał 
go bułgarski ajent dyplomatyczny Markow. 
Z dworca udali się Bułgarzy do cerkwi, gdzie 
odbyło sią uroczyste nabożeństwo. l 

Nowy York 24 września. W kopalniach 
węgla w Brownsville eksplodowały gazy. Gru- 
zy zasypały 54 górników. Dotychczas wydo- 


ta. 


byto 27 pokaleczonych i ośm trupów, który 


h 9.49 do 9.59. Półimperyał 9.47 do 


, HOTEL IMPERIAL, 
pterwszorzędny hotel, restauracya i kawiarnia, 
Lwów — ulica Trzeciego Maja. 

Przyjechali dnia 24 września. M. hrabia Rey 
z Przyborowa. Dyr. B. Matecki z Krakowa. J. Nie- 
wiadomski i Z. Swaryczewski z Drohobycza. S. Nie- 
zabitowski z żoną z Uherca, Insp. A. Zack z Wie- 
dnia. O. Aaron z Paryża. Dyr, K. Voss z Biały, M. 
i 8. Lewandowscy z Bełzca. W. Struszkiewicz x 
Wiednia, Dr. R. Landau i dr. H. Seinfeld z Kra- 
kowa. a 
HOTEL ŻORŻA. 
'Lwów — Plso Maryacki, 
Przyjechali dnia 24 września. Lud, hr, Kozia- 
brodzki z Chlebowa. Bronisławowie Wyganewscy « 
Bereżnicy królewskiej. Julia Radziejowska z Dytko- 
wic. Aleksander hr. Piniński z Suszczyna' Ludwik 
br. Bruckmann z Monasterzec. Józef Jabłonowski z 
Zagwcździa. Matylda Cieńska z Okna. Zdzisława 
Wolska z Sienny. Leonia Czarnomska z Kijowa. 
Adolf dr. Cieslar z Mariabrun, Henryk br. Christia- 
ni z Dębicy. 


HOTEL EUROPEJSKI. 
ALBERT SZKOWRON. 
Lwów — Plac Maryacki. 
Przyjechali dnia 24 września, J. Marcinków 
z Sołotwiny. J. Bartatić i E, Petz z Stanisławowa, 


H. Schiibe i J. Kreiml z Wiednia. Dr. Biliński z 
Skalatu, Z. Skibniewski z Wołynia, 


HOTEL FRANCUSKI 
we Lwowie, plao Maryacki. 

W nowym zarządzie, supełnia odnowiony, 

(K Proksch). 

Przyjechali dnia 24 września. JE, minister 
pełaom. i poseł austro-węg. przy dworze szacha 
perskiego d Eperjesy z familią z Teheranu. Józefo- 
wie Swiechowscy z Radymna. Br. M. Romaszkan z 
Btorożyńca. J. Abranowicz z Wróblika królewskie- 
go. W. Rolieki, J. Bizoub, F., Blatt i J. Ansion z 
Krakowa. J. Weiser z Sassowa. N. Kęplicz z Sta- 
nieławowa. P. Gold z Złoczowa. K. Steinfeld, P. 
Röhr, J. Sigal, W. Braun i F. Hessinger z Wie- 
dnia. P. Skelimowski z Magdalenki. Major Schmid 
ze Lwowa. M, Miliczyn z Zwinogrodu. Z. Święcicki 
z Brodów. K. Traczewski z Poznania, A. Hryniew- 
ski z Wołynia. P. Smagowicz z Podgórza, 


A Ea 
NADESŁANE. 


Rubryka ta nie pochodzi od Redakoyi, nie bierze teå 
ona za nią na siebie żadnej odpowiedzialności, 


z z nn 0) 
Podziękowanie. Wszystkim uczestnikom, któ- 
rzy wzięli udział 18 b. m. w odprowadzeniu zwłok 
mojej matki 6, p. Anny na miejsce wiecznego 8po- 
czynku, składamy niniejszem serdeczne Bóg zapłać, 
Chyrów. Jan Sikosiński z rodziną, 


Zmiana mieszkania. Lekarz dentysta 
Dr. BRONISŁAW KACZOROWSKI 
mieszka ebecnie przy ul Akademickij 1. 6, I pietro nad 
cukiernią p. Wierabickiego. Ordynuje jak zwykle. 

kancelaryę 


D" MIKOLAJ BILIK * szssć*zz 


we Lwowie, ul. Kosciuszki l. 4 
wspólnie z adwokatem Dr. Steczkowškim, 


otworzył 


Zakład c. i k. nadwornego fotografa 


HI ENNER A 
ul. Akademicka 18 otwarty codzień od godz. 8 do 5 
w niedziele i święta do godz. 1-ej, 


-MIESSKUBIER 


sprawdzona od setek lat jako źródło lecz- 
nicze we wszystkich chorobach organów 
oddechowych i trawienia, na gościec, ką- 
tar żołądka i pęcherza. Wyborna dla dzieci, 
rekonwalescentów i w stanie ciąży. Naj- 
lepszy dyetetyczny i orzeźwiający napój. 


Henr. Mattoni w Gieshiibl Sauerbrunn, 


Cena za pakiet T ct (50 groszy). 
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era kawy słodowej fabryki S 
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Lwów 24 września. (Z Izby handlowej). 

Akcye za sztukę: Kolej gai. Karola Ludwika 200 
zl. m. k. 209.50 do 211.50. Kolej TLiwowsko-Czern-Jasska 

200 zł. w. a. 292.09 do 29500, Banku hypotecznego po 
Boo zł. w. a. 878.— do 388.—. Akcye garbarni w Rzeszo- 
wie po 200 zł. w. a. 205.— do 212.—, Tow. budowy wa- 
gonów w Sanoku 260— do 265,—, 

Listy zastawne za 100 zl: Banku 'hipot. ? galio. 
5 proc. los. w 50 lat a 10 proc, prem. 110.30 do 11L— 
4 i pół proc. los. w 50 lat 100.20 do 100'90, 4 proc. los. 
w 60 lat 96.50 do 97,20. Banku kraj. 4 i pół proc. los. w 
51 lat. 100.60 do 101.50, Banku kraj. 4 proc. los. w 57 lat 
88.00 do 98.70, Tow. kred. gal. ziemskie 4 proc. (I emisya) 
97.50 do 98.20, 4 proc. los. w 41 i pół latach 97.50 do 
98.20, 4 proc. lìos. w 56 lat 96.— do 96'70. 

Obligi za 100 zl, Gal. fand. propinacyjnego á pre. 
97.60—98'30, Bukowińsziego fund. Sroka) roc. 102.60 
do —.—, Kom, Banku kraj. 5 proc. (IL emisyi) 102.80 do 
—,—, Kolejowe lokalne Banku kaioa 4 procentowa 
po 200 koron 97:50 do 98.20. Pożyczki kraj. 6 proc. 108.00 
do —,— 4 proc. z 1893 r. 97:50 do 98.20, 4 proc. po 200 
koron z 1898 roku 95.60 do 96.30. s 

Monety. Dukat cesarski 5.61 do 5.71. Napoleondor 
9.57. Rubel rosyjski 
papierowy 137.00 do 128.00, 100 marek niemieckich 58.60 


wcale rozpoznać nie można. Ressta zasypanych | do 59-00 


niezawodnie zginęła. Eksplozyę wywołała otwar- 
ta lampa. 


tekturowych, kelasa I drzewa. 
angielską mmer kOZWOdNĄ, 


lekiarow( ersa reporncyc, tychże. | Długoletni, 
m” nie. 
ITO AAAME 


osuma nmaialtem za 


Fabryka bardziej sawilgocone 
" uiósiadkah, Niasczy gk: astaltem grzybek drzewny. 


Fabryka e swoim ludźmi pokrycia dachowe- 
ryka wykonaj z 
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O własnych siłach 
POWIEŚĆ 
przez 


D. GERARD. 
Tłómaezyła s nugielskiego Zofia baronowa Hartingh. 


(Ciąg dalszy). 

— Kiedy tak, to muszę się usunąć, że- 
by nie strąació na porównaniu — rzekła pani 
Meades, wciąż slodko uśmiechnięta i z oze- 
peozkiem trochę na bakier i srebrnemi wio- 
sami nieco roztarganemi, wymknęła się la- 
godnie z przytrzymujących ją objęć wnu- 
cząt, aby się schronić do dziecinnego poko- 
ja, gdzie zabrała się do cerowauia pońozoszek 
ASIA. 3 > F 


Ale zaledwie zdążyła nawlec igłę, kiedy 
właściciel rzeczonych pończoszek wpadł z cd- 
powiednim hałasem do pokoju, wołając głośno, 
żeby Babcia zaraz szła do bawialni, bo piękna 
pani w pięknej karesie umyślnie przyjechała 
po to tylko, żeby się z nią widzieć i z nikim 
innym gadać nie ohce. 

Przez chwilę babcią stała zdumiona, ale 
opamiętawszy. się szybko, przygładziła ręką 
włosy i pośpieszyła na dół. Ktoś jej potrzebo- 
wał, a to było wystarczającem dla niej. 


Wsunąwszy sią cichutko do bawialni 
pani Meades spostrzegła stojącę w pośrodku 
pokoju wysoką, elegancko ubraną młodą osobę. 
Twarz jej była jak marmur blada, a wielkie 
oczy podkrążone sinemi obwódkami. Przypa- 
trzywszy się jej uwaśniej, poznała „królowę lo: 
dowców* z poprzedniej nocy. Z cichym wy- 
krzykiem zdziwienia i radości podeszła do niej 
z wyciągniętemi rękami. 

— Droga pani, jakże to uprzejmie z twojej 
strony przyjść odwiedzić starą kobietę. 


E zawierająca 


Konfuskcyę damską 


bardzo znacznie poniżej 
cen fabrycznych 


wysprzedaje 


z powodu zaniechania 
tego działu. 


dan Wallach 1 Syn 


Lwów Rynek 33 


Zostawienie i rysunek ustawowe chronione. 
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cenach. 
row kilkanaście rasy mięszanej, 
A mlecznych i młodych, kupi raraz Za- 
rząd dóbr w Odnowie p. Kulików. 


Diaro J. Birkle poleca różnego ro- 


4. 
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Biuro Litwtńskiego 
ili Halicka 8, wejscie od ul. Poimów. ifi 
NAS EEEE E E 
perna inteligentna z dobrego doma, 
włądsjąca językiem nismieckim, poszu- 
kuje posady kasyerki lub zajęcia biuro- 
wego. Wiadomość Biuro gazet Olszewskiego. 
Zaraz do wynajęcia mieszkanie 
na li pietrze, złożone z 7 pokoi i Kuchni, 
Akademicka 3. | | O 
aeee do wynajecia 2 pokoje, 
nyża, kuchnia. Front cd ul. Batorego 4, 
drugie piętro. Bliższa wiadomość ulica 
a A | _— pe" 
adny suchy domek z cgrodem 
« tanio do sprzedania lub wynajęcia, Ul. 
Króla Jaza II, Nr. 19, 
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c«dowita wysoce wykształcona Angiel- 
ka udziela lekcyi zbiorowych po 4 do — 
6 osób. - nii wi hę r e od ly" W 
zdsierni L. G 1 10 iętro. 
paźdsiernika ul. Gołtbią , II piętro a Zory 


9909999999, 


otrzebną jest zaraz lab od 1 paździer: 
nika gospodyni do za:ządzania :a- 
modsielnie wiejskiem gospodarstwem. Zgło- 
szenia sie przyjmuje i bliższ,ch objaśnień 
udziela. Żarząd dóbr Werchrata poczta Da 
miejscu. 
Nauczycielka z patentem celującym 
udziela nauk szkolnych i języka nie: 
mieckiego. Zgłoszenia „Ka“ biuro Plohna. 
Magazynier gorzelniany, obesnany z 
Wl wydatkiem wódki i z ustawą  gorzel 
niang poszakuje poszdy zaraz. Adres: Fer- 
dynand Enier Solimanówka p. Jagiełnica. 


soba młodą in'eligentna znająca sie na 

"bok z i ew poszukuje ; 
miejsca U kawalera lub wdowca. Zgłosze- 
nia J. J. 25 Stanisławów. + | 


(e*"* w średsim wieku poszukuje | 
miejsca do zarządu ćomem, peste re- 
stante W. 3. Lwów. 

—..- o m 

A pteka w większem miescie poszukuje 
Ń młodszego magistra. Zgłoszenia listo. 
wne przyjmuje p. A. Jamruk, ul. Haus- 

nera 10. Lwów. 


MAJĄTKU ZIEMSKIEGO 


| wiekszego z lasem posaukaję do kupna 
| aR gotówke, ewentualnie w samian ZA 
rentowną kamienicę, co xwyż dopłace 
lub skręedytuje. i 
W. Jaworski 
Grodzka 30, Kraków. 


Redaktor odpowiedzialny : 
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Srebro Britannia z macka ; 

który nie oksyduje, ani w inay 
traci, za co zupełoa gwaran: 


Sg cicii, klubów c. k. urzedników państwowych i turystów, Wiede 
Ą Praterstras:so 16. Wysyłka h y ú IL2 


Proszek do czyszczenia 10 Ct., Akrzyneczka 40 ct. 
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Nowości ze szkła weneckiego z fabryki; N. 
—_ >, Candiani w Wenecji polecam $$$; 


o 


polecają po cenach nejprzystępniejssych swój obfije zaopatrzony magazyn 


fater w wielkim wyborcze. — Cenniki na żądanie franco. 


EEEE 


PRZEGLĄD z dnia 25 Września 1898: 


Nagle przyjrzawszy się bliżej jej twarzy, | — Miałaś pani słuszność — szepnęła, gar- 
| 4 pospiesznie : ngo się do niej — ale nikt nie domyślił się 


— Czy mogę być pani w czem pomooną? |tego, oprócz pani... nikt. Czuję się nieszozę- 
Elwira nie odpowiedziała nic na razie, !śliwą... 0! Bóg jeden wie, jak strasznie nie- 
| Nie uścisaęła wyciągniętych ku sobie dłoni i szezęśliwą! On oszukał mnie.. zmarnował mi 
nie postąpiła ani kroku naprzód. Brwi jej były í całe życie! 
śolągnięte, a usta zaciśnięte hardo. — Ale może to uczynił niechcący 
— Przyszłam — odezwała się nakoniec | kładała słodko staruszka. — Może 
zwolna — bo chciałam panią zapytać, oo| jeszcze uaprawić się z czasem, r 
miałaś na myśli wczoraj ?' Dowiedziałam się On nie żyje — cichym jękiem 
adresu jej od pani White. Dlaczego wyobrazi- | z ust Elwiry, której spłakana twarz 
łaś sobie pani, że czują się nieszczęśliwą ? ' kryta była na ramieniu powierniozki. 
Głos jej brzmiał wyzywająco, ale w oczach Tym razem pani Meades nie odpowie- 
jej, utkwionych w twarzy staruszki, było bła- | działa nic, tylko drżące jej ręce zacisnęły 
galne niemal pytanie. ` '~ [się trochę silniej na rozpalonych dłoniach 
— Nie umiem ci powiedzieć, moje dziecko, | dziewczęcia. Przeszła ona sama przez cięż- 
Go mi nasunęło tę myśl, ale w chwili, kiedy | kie próby i nieszczęścia w życiu, pocho- 
spojrzałam na ciebie, uczułąm, że brak ci cze: | wała męża i kilkoro ukochanych dziatek ; 
gos w życiu. Jakżebym była szezęśliwą, gdy- | wiedziała więc, że bywają w życiu chwile, 
bym ci mogła dać to, czego pragniesz. | 
Kuroz bólu przemknął po przepięknych | 


— przed- 
wszystko 


wybiegło 
wciąż u- 


— Nie wiem sama, co mnie 


jeszcze wyrazem hardego uporu, ale trwało to | nosząc głowę. — Może to, że przypominasz 


sekundę tylko. Ałamana walką nad siły, zakry- ; mi pani starca, który Biegdyś bardzo dobrym 


ła twarz rękoma i wybuchnęła namiętnem, | był dla mnie... 
rozrywającem piersi łkaniem, | — Nie mogłaś mnie niczem bardziej ucie- 
Pani Meades z oczyma pełnami współozu- , szyć, moje drogie dziecko — odparła pani Mes- 
jących łez ujęła nie opierającą się już rękę des. — Czego chcesz, kochanie — dodała, wi- 
hrabianki i zaprowadziła ją na sofkę. Usiadły | dząc główkę Foelusia, zaglądającą przez drzwi. 
obok siebie, stara kobieta, stojąca już nad gro-| — Baboiu, gdzie jest ten sznurek, który mi 
bem, obok młodej dziewczyny, będącej uoso- i obiecałaś do biczyka ? 
bieniem siły i życia, a po chwili ta ostątnia | — Zaraz, aniołka. 
łkając wociąń, jakby jej serce pękało z bólu, | I poszedłszy na koniec pokoju, wydostała 
uczułą dokoła szyi obejmujące ją drżącym, ła- ; z opróżnionego pudełka od oygar, w którem 
godnym uściskiem dłonie, które przytuliły gło-  przeohowywała wszystkie sznurki, długi kawał 
wę jej do macierzyńskiego ramienia. CGtwałto- 
wny wybuch żalu wstrząsnął całą jej postacią, 
lecz w łzach tych, płynących potokiem, do: 
świadczała ona nieopisanej ulgi. ~ Zdawało 
jej się, że zerwały one krępujące ją odda- 
wna pęta i uniosły straszliwy cię*ar uciekający : 
i jej piersi. 


æ — 


giem, obok stojącem pudełku, znajdowały się 
starannie wygładzone ręką bibułk: angielskie 
i papiery, które służyły do zawinięcia różnych 
paczek, przynoszonych do domu. 


mnie ze wszystkiem, kiedy matka jest zajęta — 
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80 przedmiotów. 5'50 zł. Kareta zawierająca 40 sztuk naj- 
lepszego srebra stołowego „Britania“. 
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Wielki wyoór rozmaitych powozów na 
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BRITANIA 
SILBER 
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| ei 

jest na wskroś białym metałem, 
sposób srebrnego wyglądu nie 
cyę na siebie bierzemy, 


na prowi.eyę za zaliczką, albo poprzedniem 
nsdasłaniem gotówki. 


KAWY 


aromatyczne, czyste w smaku i wyda- 
tne w napalaniu, franco do każdej sta- 
cyi pocztowej- 


GRE 
_ Serwisy stołowe 


reg i Aion 3% 4*|, kl, Ceylon grubo ziarnistej zł. 10:50 
„6%, z porcelany, fajansa i szkła sz  ś2 sasz. 34% 5 użej 5 » » 10:40 
fabryk czeskich, saskich, francu- $- Í m m _ n średniej » +x» 10*— r 
zkica i angielskich po niezwykle n „ ustemala . 'n 350 n 
SĄ niskich cenach, np. serwis na 6 n n Laguayra . © >n 39— » 
osób już od 8 zł. i wyżej polca | 9 n Mokka arabska . * p 10'75 E 
w ogcomnym wyborze | „ n Jawa złota, > >» 1076 P 


"MU 


serwisów stołowych pocztą do wyboru. 


franco do każdej stacyi pocztowej. 


dać do publicznej wiadomości, żę 


Piwo okoe 


sprzedają na szkianki tylko 


Arnold N,, Rynsk. 
Arnold W., batorego 18. 
Bukaiski Wł. ul Szeptyckich. | 


Celterin Wilhelm, Wałowa 9. 
Ehrlich Józef, kawiarnia teatralna. 


(naprzeciw kościoła katedralnego) Lemel $., uł. Gródecka 54. 


Ludwig Jan, ul. Krakowska 7. 
Lóweulek Jakób, Trybunalsza 4. 
Naliuła Toepfer, ul. Irybunalska 12, 
Rrzybylski K., ul. Teatralna, 13. 
Pomeranz M., Rynek 7. 


gotowych, jakoteż skóry pojedyncze orsz i materye na pokrycia 


— ZE 


z znakymitej jakości i zupełnie pewna w transporcie 


kiedy milczenie miłosierniejszam jest od słów. | 
mkną skłoniło | 
rysach Elwiry. Brwi jej 8ciągnęły się bardziej | przyjść do pani — odezwała sią Elwira, pod-. 


'szpegatu, który podała wnuezkowi. W diu- 


Oni tsoey przyzwyczajeni udawać się do ` 


Wyborowe winogrona kuracyjne w koszach 
5-*x11O0wWwychn. 


MUS/AŁOWICZ & JANIK, Lwów. 


Wielki zapas 


„najlepszych i najtańszych szorów 
~ sprzętów stajennych, rekwizytów do 
} podróży, powozów, wózków i taran- 


wych kołach eto. 


E. & 1. STROMENGER 


ces, i król. dostawey madworni 
UE! LUMOW LE 


wyjątkowe. 


Wszelkie w skład wchodzące towary korzenne, poładniowe, wina węgierskie, austry- 
ackie i francuskie, w pajlepszej jakości po cenach najtańszych. Jednocześnie polecam: 


zbioru majowego, ciemno naciągająca, 
czysta w smaku z nader miłą wonią. 


1, kl Congo czarny 


j Przy odbiorze 2 kilo herbaty z dopakowaniem innego towaru aż do wagi 


Celem położenia tamy nadużyciom niektórych restauratorów, mamzaszczyt po- 


Reich Samuel, Rynek 5. 

Rothiberg Abraham, ul. Każmie- 
rzowska. ` pA : 

Rothberg Max, ul. Gródecka. 

| Budziński Aunt., Restauracyą ko-|- 


Ważny Jan, ul. Czarneckiego. 

Wollisch K., ul. Gródecka. 

Zuckermann J., Ziworowicza 13. 

Łuckermanu N. ul. Leona Sapiehy. 

Zyczyński Leonard, ul. Zybli- 
kiewicza. 

Główne zastępstwo i skłąd piwa beczkowego u PP. 


0Z% ASZA WIKSLA i Syna 


ni. Bogusławskiego 1. 13. 
Telefon Nr. 6. Skład piwa fiaszkowego u pana 


tłómaczyła się przed gościem. — Trzymamy w Park Lane, a majestatyczny portyer odpra 
tak mało służby, że... | | wiał wszystkich gości oznajmieniem, że panny 
Tu przerwało jej znown wejście Polci, hrabianki Eldringen nie ma w domu; podczas 
którą mamusią przysłała powiedzieć , że jej kiedy pani Byrd łamała sobie daremnie głowę 
mała siostrzyczka Eloia upadła i rozbiła sobie | nad przypuszczeniami, gdzie się mogła podziać 
główkę i nie chce za nic w świecie dać się | jej kapryśna pupilka, ona tymczasem siedziała 
pocieszyć, ani pozwolić przyłożyć kompresu, | sobie w willi Chesney pod numerem 8 na ka- 
jeżeli babcia 1 nikt inny tylko babcia, nie | napie włosiem obitej i popijała dwnszylingową 
przyjdzie jej tego zrobió. Więc może ta pię:| herbatę z wyszczerbionej fliżanki. 
na pani pozwoli, ażeby babunia odeszła na Złudzenie zeszłej nocy powracało chwila- 
chwilkę ? i [mi i Elwirze zdawało się, że rozmowia z oj- 
Przeprosiwszy gościa, pani Meades pobie-| cem Seppem. Dusze tych dwojga starców tak 
gla żywo do wnuczki, a gdy za chwilę wróci- | podobne były do siebie, jakby z jednego tebnie- 
la, zastała już Elwirę nieco uspokojoną. Otarła |nia Bożego wyszły, tylko że natura kobiety 
Oczy z łez i odrzuciła woalkę na kapelusz, | bogatszą była we wrodzone instynkty i subtel- 
choć usta jej drżały jeszcze nerwowo. „  |ności wykształconego umysłu, na których zby- 
— (zy masz pani za mało osobistych zajęć | wało księdzu, wyszłemu z chłopskiego stanu. 
i kłopotów — zaczęła Elwira z bladym uśmie- | Kobieta, która była żoną i matką i przeszła 
chem — że chcesz ioh sobie jeszoze przyczy- | przez surową szkołę życia, szersze miała po- 
niaó, interesując się obcą osobą ? glądy i mniej zacieśnione widnokręgi. Była 
Pani Meades położyła jej palec na u-|ona jakby drugą połową ojca Seppa, jak mó: 
stach. : | wiła sobie Elwira, uśmiechając się tęsknie i 
— (Cicho, dziecko, nie mów tego. Nie rozu- | wzdychając jednocześnie. Gdy skończyła opo- 
miem tego wyrazu. Dlaczegoż miałybyśmy ob-| wiadanie smutnych swoich dziejów, długie 
‘cemi pozostać dla siebie ? y milozenie zapanowało w pokoja. 
— Bo ja przecież niczam jestem dla pani —| — Powiedz mi pani teraz — odezwała się 
kim się Elwira. — Nie wiesz nic o mnie, | nakoniec hrabianka Elwira z głową opartą na 
la jednak z chwilą, kiedy spojrzałam na panią, | ręce i oczyma utkwionemi w stary, wytarty 


|uczułam, że przeniknęłaś do głębi mojej duszy | dywan — ozy istnieje jaki cel. dla którego 

li odgadłaś połowę mojej tajemnicy. | pop amg żyć? Czy po stracie szczęścia nie 
Pani Meades potrząsnęla głową. najlepiej byłoby umrzeć ? 

— To nietrudao było odgadnąś. Gdybym | — Nie, nie zdaje mi się — odpowiedziała 


tylko mogła pomódz ci w czemkolwiek, moja, staruszka zamyślona 
: biedne dziecko. | — Więc cóż mi pozostaje? Czy masz pani 
— Już ulżyłaś mi pani. Pozwól mi tylko po-:jaki przepis, aby to bezcelowe życie uczynić 
siedzieć tutaj i mówió do siebie i patrzeć na znośnem? 
siebie. Nie wiem, czem się to dzieje, ale pani; Pani Mesdes poruszyła sę niespokojnie i 
uspokajasz mnie, orzeźwiasz, przy tobie odpo- zaczęła ręką gładzić suknię. 5 
czywam, a jam taka zmęczona, o! Boże, i taki 
straszny, piekący ból mam w piersi!... ; 
I tym to sposobem, podczas kiedy kareta ` 


za karetą podjeżdłała pod fronton pałacu 
BFagazyn Fute 
B. SZARKIESNSICZA 


przeniesiony został na I-sze piątro w tym samym domu 
wchód od ulicy Krzywej | 9, obok banku Hipotecznego we 
Lwowie, Poleca we wszystkich rodzajach Fatra po zni. 
Żom'j cenie, dlatego że nie na -froncie. 


Te" ; 
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(Ciąg dalszy nastąpi). 
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"WYSTAWA OGÓLNA 


wschodnich 1 innych, obnych i krajowych 
dywanów, portyer, firansk. chodników I 
der na konie, 


ot»arta przez cały dzień, w nocy zaś przy oświe- 
tlesiu elektrycznen, Wstep wolny Zdumiewająco 
tanie ceny sa na wszys'kich towarach uwidocznio- 
SQ na, Ulgi w spłaiach wedle umowy. Uprzsza się 
SU każdego. kto coś zakupić pragn'e, by wprzód o- 
X$ bejrzal te wystaws. Na prowincye cenniki darmo 

jj, i opłatnfe. Listy adresowić należy: Skład dywa- 
y nów „Au Louvre“ Lwów, Sykstaska l. 6 (pasaż 
Hrusmanns). 


uv px PLZ , =" 
e 


tasów 


oliwnych osiach, kauezuko- 


E SÓ7 4 
al 5 


cza l. 14 (obok Kochanowskiego). 

4 ! Świeży transport! 

Przetykacze kauczukowa, 
Pompy przy wzdęciu, 


BIURO 
F. ZAGÓRSKIEJ | 
i kantor służbowy 
Lwów Chorążczyzna 7 
poleca wszelke doborową służbę 


| Oficyalistów gospodarczych jj EE 


: nj | [H Fiuid, Proszek korneuburski, 
i stb Wszak Kaegoryi || sg głauberską itp. > 


BIURO WYWIAROWCZE i polacają 


KANTOR SŁUŻBOWY FRIEDRICH i BEACOCK 


J, POLINSKLEGO. 
Lwów, Karola Ludwika 1. 5, Lwów, Hetmańska l. 4. 
obok cukierni Wgo Grossa. 


Ghińsko-rosyjska | 
HERBATA | 


„zł, 160 


282) UO do SUU 24 mosina 


G 
5'—|moga osoby każdego stanu w wszystkich T Lacu”, odszczególnione na powsze- 
160|miejscowościach pewnie i rzetelnie bez ry |chnej Wystawie krajowej we Lwowie wr. 
5k.|zyka i kapitału zarobić sprzedażą Uus%%-|j894 medalem złotym, poleca na sezon je- 
wowo dozwolonych losów i papie |szęnny i zimowy po możliwie najnitszych 
ców państwowych. Uferty do Ludwika cenach Wyroby z czystej wełny 
Oesierreichera Budapest VIII! owczej, wykonane pa warstatach re- 
-~  __ Danzachgnase 0. cznych w krajowej szkole sukien iczej w 
Rakszawie (pod Łńcutem), jak sukna lo- 
deny, materye czosankowe itp. Koca flane- 
lowe w różnych deseniach do nakrycia łó 
żek, koce na konie, wózki itp. Sukna 3 
wełny wislbładziej lub owczej na bundy 
|do podróży. Głotowe bandy. Próbki 
sukien na żadanie wysyłamy opłatnie. 
Dyrekcya. 
przewielebnym Duchownym, tudsież wiel- 
c 


e szanownym P. T urzędnikom pań- 
stwowym i prywatnym, jakoteż wszystkim 


„  Kaisoro , 
Fsmilijnej °. =., 
Melange de Moskau . p 
Imperial. Mr |: 
Wysiewek naj'epszych . p 


warzystwo produkcyjne i handlowe w 


© Li EE A 0 Z 

imskie | i owości w parasolkach, 

ę icznach, Woly- 

nastęjące firmy : a ała wpłógkk wci i Ko- 

aca  - Maisor de Nonveantcs 
Madame Bertaa Kiedior. 


kupołuwzach, bluznoh, 
rwuKMCOM po zadziwiająco miekica os- 
Lwow, pine Mapituiay t 8. | 


pasio po cenie fabrycznej. Fried Bawów fygek 18 iw RE fa na > dob i 
5% ; y - ym na dobrem stanowiska bsdącym 
TOE cE E ; | Griinfeld Adol , Janowska 7. Salzberg H., ul. Kołłątaja, róg Ka- Używany, połkryty FAJETON, osobom prywatnym uiziel»my jat jake» 
Z E T |- - PRASOWE! SESA: 18 Hellman W., ul. Kazimierzowska, zimierzowskiej.  lładn KUCZYrow TARANTAS tniej przy zakupnie dywanów, firanek, por: 
Medal Heroid Antoni, "TG > - darze o ul. Grodecka. adny J k tre yri s z ró der A ko- 
eda | Jankowski Józef, ul. cka. onnenschein D., róg Gródeckiej| i t ; Są iei różnych przedmi tów dekoracyjnych — 
| MAGAZYN F UTER | __Stebrny | Kraus Adolf, Skarbkowska 9., 3- | i PL » róg Gródeckiej| | dwuko ryc BIJA (gh k) a zk spłatach = o «aa > 
- ~E . Kostkiewicz August, u owa 13. | Btelmacnów Jan, Cloraż 6. | wyśszenia cen. Na prowincyę wysylamy 
raci A rońsgl=ie Kozłowski Władysław, ulica Gró- | Stoff N., ul. Sobieskiego: zx tanio do naby ma nasze bogato illustrowane cenniki gratis i 
ao Pai PORE A zer S. B., Chorążczyzna. w składzie powozów E. i J. Stro pango oppiehta E, R 

J andes Micha ATDROWSZA 2, [oichman 'Xeofil, uii - ika 5 iwe Lwowie, ul. By « 0. (Fas 
we Lwowie, ulica Teatralna I. 5 Landes Jakób, "ul, Halicka. kańska 2. Rox Z mengara, Lwow, Karala Ludwika 5 Hausmanna). 


Prosięta Yorkshire 
z dużej rasy, Szybko rosnące pó 
sztukach odznaczonych pierwszą 
uagrodą va wystawach i jarmar: 
kach rozpłodników, są de sprze- 
dania w chlewni zarszyńskiej. 
Cena dwumiesięcznego knurka 


Pierścionki 
sarQczynowe, obrączki 
szpilki ślubne, srebro stoło- 
we (urządowaja cechowane) 
kompietne wyprawy w kasat- 


WINOGRONA kuracyjne 


Tokajskie i Badeńskie 


otrzymuje codziennie świeże i rozseła najstarannie opakowane handel 


"ALBERTA SZKOWRONA 
we LWOWIE. ` 


S. Wiesera ul. Sykstuska l. 14. 


Telefon Nr. 149, 


daży obcego piwa pod marką okooimskiego. 


SJ lan Gótz browar 
Fijałkow w Białej. , mh 


Na przyszłość ogłaszać będę każdej niedzieli w pismach lwow- 
skich nazwiska restauratorów, którzy piwo okocimskie sprzedają, a 
nadto zastrzegam sobie wystąpić w drodze sądowej przeciwko sprze- 


w kesimle, 


kach Oraz wszelkie biłatecye 22 zł, loszki 17 zł. loco stacya 
poleca Jan Jarzyna arszyn. 
jubiler, Lwów, Hotel PPP AN P 
Eurogejski <a 42. EO FP 4 IE 


Willa Modrzejów 


—___—— —__ _Jiwieło odnowiona (9 pokoi, kuchnia, 3 

eśniczy egzaminowany kawaler lat 35/siajnie, 2 wozownie) zaepatrzona starannie 

z dobremi świadectwami poszukuje od. z całem urządzeniem na zimę do wy- 
powiedniej posady. Pod adresem: „Leśnik'|najęcia. Wiadomość Olszewski Zakopa: 
posta restante Dnpliska (pow. Zaleazczyki). 


ne, Modrzajów. 


Drukarnia par At, Maniegki I Bnółka bota! Zorda Zarzęłca W. Hodek, 7 


li 


